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Rok lil. 


Warszawa. 11. 2. (Tel. wł. — s. b.). 
Na dzisiejszym plenarnym posiedzes 
niu Sejmu przystąpiono do generalnej 
debaty nad preliminarzem budżeto» 
wym na rok 1937238, 

W obradach wzięli udział członkoś 
wie rządu z p. premierem gen, Sławoja 
Składkowskim na czele. Marszałek 
Car otwierając obrady oświadczył, 
że na podstawie konstytucji, prace 
Sejmu nad budżetem winny być ukońż 
czone do dnia 26 b. m. 

Z kolei Izba przystąpiła do porząd: 
ku dziennego. Głos zabrał sprawo- 
zdawca generalny budżetu pos, Duch, 
komunikując, że Komisja budżetowa 


Prawo 


Ważne jest to, że wszystkie wydatki 
budżetowe mają być pokryte z docho» 
dów własnych, bez uciekania się do 
kredytów. Referent spodziewa się, że 
w przyszłym roku dochody i wydatki 
nadzwyczajne, należące do 4letniego 
planu inwestycyjnego zostaną wcielo+ 
ne do budżetu normalnego. 

W dalszym ciągu swoich wywodów 
pos. Duch wskazuje, że jest rzeczą zro» 
zumiałą, że im silniejszą jest władza 
wykonawcza tym silniejszym powinno 
być prawo kontroli. Ze strony człon: 
ków Komisji budżetowej uprawnienia 
Sejmu w tym względzie wykonywane 
były w granicach norm, " 

Nowa konstytucja wyznaczyła rolę 
naczelnym władzom Państwa pod 
zwierzchnictwem Prezydenta Rzplitej. 
W nowej konstytucji, Sejm, Rząd i in- 
ne naczelne organy stanowią czynniki 
równorzędne, Zachodzi obawa, aby 
nie wytworzyły się znowu pewne ode 
chylenia, któreby ten stosunek zwiche 
nęły, 

Następnie generalny referent przez 
szedł do scharakteryzowania przebiea 
gu dyskusji budżetowej w Komisji, 
przypominając m, in. że wielokrotnie 


WYCHODZI RANO 
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0 konsolidację wewnetrznych sił Narodu 


Generalna debata budżetowa na plenum Sejmu 


ustaliła ogólną sumę dochodów pań: 
stwowych na zł. 2,310.747,702, a wys 
datki na zł. 2,310.578,479. Sumy te są 
mniej więcej o 17 miln. wyższe od 
tych, które rząd w przedłożeniu swym 
preliminował, Nadwyżka dochodów 
nad wydatkami wynosi według uchwa 
ły Komisji budżetowej 169,225 zł, t. j. 
o 148,855 mniej niż było preliminowa: 
ne przez rząd. W ten sposób uchwala: 
my drugi z kolei budżet zrównoważo: 
ny po 6 latach kryzysowych i chociaż 
nadwyżka jest mała, wracamy jednak 
do normalnej gospodarki, w której 
I wszystkie wydatki pokrywane są nora 
malnymi dochodami budżetowymi, 


kontroli 


wysuwano zagadnienie unifikacji pras 
wa budżetowego i że niektórzy posło» 
wie narzucali nawet rządowi termin 
wniesienia odnośnej ustawy. Dziś, po 
uchwaleniu konstytucji i po dwuletniej 
praktyce w nowych warunkach, nic 
nie stoi na przeszkodzie, aby zagadnie 
nie to zrealizować. Byłoby, według 
mówcy rzeczą pożądaną przystąpienie 
do opracowania polskiego prawa bus 
dżetowego. Nowe prawo budżetowe 
może wzmocnić kontrolę parlamentu 
nad wykonaniem budżetu, ale nie mo» 
że ono dać mu większej kontroli, niż 
zakreśla ją konstytucją. 

Następnie pos, Duch omówił wynik 
dyskusji Komisji budżetowej nad pos 
szczególnymi resortami, Referent wska 
zał, że stwierdzone pogarszanie się staz 
nu bezpieczeństwa przy omawianiu 
działalności M. S. W. Resort ten jest 
manometrem ciśnienia procesów wes 
wnętrznych, nurtujących  społeczeń- 
stwo. Trzeba stwierdzić, że ciśnienie 
to jest duże i należy się zastanowić 
czy przyczyny niepokojów nie leżą w 
przeroście bezpieczeństwa nad zagad: 
nieniami samorządu i czystej adminis 
stracji w działalności tego resortu. 


Nieuzasadnione pretensje 
ukraińców 


W dyskusji nad budżetem Ministers 
stwa rolnictwa przedstawiciele ukraiń« 
ców wysuwali zarzuty, że ziemia pol 
ska w Małopolsce Wschodniej winna 
przechodzić w ręce ukraińców. Test to 
teza z gruntu fałszywa, Trudno bos 
wiem oddawać ziemię polską w ręce 
ukraińskie, jeśli mamy tylu bezrolnych 
Polaków. Poza tym trzebą podkreślić, 
że 75 proc, ziemi polskiej na tych teres 
nach przeszło już w ręce ukraińców, a 
natomiast 1 ha ziemi ukraińskiej nie 
przeszedł w xgra polskie 


Kto przysłuchuje się debatom zarów 
no na plenum Sejmu, jak i w komi: 
sjach, może zauważyć, że opinie repres 
zentowane dawniej przez stronnictwa 
opozycyjne obecnie wypowiadane są 
przez posłów, którzy nie mają nic 
wspólnego z przynależnością do strone 
nictw opozycyjnych. Dowodzi to, iż 
Sejm jest odzwierciedleniem opinii 
prądów istniejących w społeczeństwie. 
Poziom obrad jest znacznie wyższy, a 
poseł wypowiada poglądy i głosuje 
według swego sumienia. Każdy jest 


przystępny dla rozumnych argumen- 
tów, gdy dawniej poglądy były narzue 
cane posłom-z góry. Sejm obecny ożys 
wiony jest jak najlepszą chęcią współe 
pracy z rządem. Pod względem polie 
tycznym posłowie, poza klubem ukras 
ińskim i żydowskim, należą do tego 
samego obozu. Można mieć krytyczny 
pogląd na ten obóz, można zarzucić 
mu, że napłynęły do niego elementy ko 


Gdy nie ma 


Zwiększył także autorytet władz. 
Ten dodatni wpływ odbił się także na 
stronnictwach opozycyjnych, które to 
nastawienie przyjęły od bloku. Dziś, 
gdy nie ma B. B. W. R. pozostało jes 
dnak pewne nastawienie myśli. 


Czas najwyższy na pewną konsolida 
cję sił wewnętrznych Narodu. Należy 
zakończyć zbyt dlugi okres przejścio: 
wy, gdyż dalsze jego trwanie groziło. 
by osłabieniem związku, między oby: 
watelami a państwem z tej przyczyny, 
iż znaczną ilość obywateli nie należą: 
cych do obozu prorządowego stoi pos 
za możliwością wpływanią na sprawy 
państwowe i nie ponosi za nie odpo: 
wiedzialności, W tym dziale konsoli: 
dacji Sejm mógłby odegrać rolę dodate 
nią i wybitną, (Oklaski). 


Po przemówieniu generalnego refes 
renta, które trwało ok, 11/2 godz. 
Marszałek zarządził krótką przerwę w 
obradach, prosząc, aby mówcy, kit 
zapisali się do głosu zebrali się w sali 


Komisji budżetowej dla ustalenia koz 
lejności i czasu przemówień. 

Do głosu zapisanych jest 16 mów» 
ców: (kolejność przemawiania według 
poniższego porządku): ks. Lubelski, 
Dębicki, Wymysłowski, Tarnowski, 
Hermanowicz, Bakon, Sommerstein, 
Nowak, Szymański, Prystorowa, Hys 
la, Mróz, Gardecki, Hutte:Czapski, 


Numer nie jest antydatowany 
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niunkturalne i że czynnik urzędniczy, 
sekretariatu zaciążył na czynniku oby» 
watelskim, nie można jednak zaprzes 
czyć, że obóz ten odegrał dodatnią rolę 
w naszym życiu publicznym. Nauczył 
on obywateli, że interes Państwa i 
wszelki interes publiczny musi być stas 
wiany wyżej niż interes prywatny, 
wyrobił w obywatelu nastawienię do 
państwa, jako najwyższego dobra, 


B. B. W. R. 


Urbański i Hołyński. Ogólny kontyn- 
gent czasu dla wszystkich tych mówa 
ców wynosi około 30 minut, 

W dyskusji pierwszy głos zabrał 
pos, ks, Lubelski. Wskazał on, że wice 
premierowi Kwiatkowskiemu udało 
się nie tylko zahamować deficyt, ale 
doprowadzić budżet do równowagi i 
osiągnąć niewielką nadwyżkę. Jest to 
nowa, trwała zasługa p, wicepremiera 
Kwiatkowskiego. Ale obok sytuacji 
gospodarczej istnieje nie mniej od niej 
ważna sytuacja wewnętrzna, politycz 
as ją uzdrowić, ponieważ przed» 
stawia się, zdaniem mówcy, niedobrze, 

Pos, ks, Lubelski przypomina, że 
kilka razy przemawiał za zgodą į kon. 
solidacją wszystkich sił państwowa 
twórczych, Marszałek Rydz-Śmigly na 
zjeździe legionistów wezwał do two- 
rzenia wspólnego obozu, P, premier 

k: iespożyte siły 1 


„ Nawiązując 
przemówień, stawia mówca 
żeby „dogadać się“ z chłopa« 
, Kochają oni Polskę i chcą 
, Chcą jednak, żeby ich słu: 
Szne postulaty byly spełnione. Mówca 
twierdzi dalej, że jeżeli domagają się 
amnestij dla swego przewódcy į zmia» 
ny ordynacji wyborczej, to świadczy 
to tylko o przywiązaniu ich do swego 
obozu i o tym, że poczuwają się do 
odpowiedzialności za losy państwa, 


Na przełomie kryzysu 


Pos. Dębicki podkreśla, że stoimy | stywać dla poprawy w innych dzia- 


na przełomie kryzysu i powoli polep- 
szającej się koniunktury, uzależnionej 
przede wszystkim od sytuacji rolnic= 
twa. Dlatego wszystko, co państwo w 
swym zakresie czynić zamierza, winno 
być orientowane na rolnictwo. mając 
przede wszystkim na względzie jet 

wpływ ma kbztałtowanie się rynku 
wewnętrznego oraz bilansu handlowe: 
go, Toteż w chwili, gdy poprawa w 
rolnictwie znajduje się dopiero w za- 
czątkach, należy jak najusilniej prze- 
strzec przed głosami, jakie rozlegają 
się w sferach przemysłowych, aby pos 
prawe sytuacji w ,*alnictwie wykorzy- 


łach gospodarstwa narodowego, 

Mówiąc o kapitale zagranicznym, 
zaangażowanym w naszym życiu go 
gpodarczyjm, mówca oświadcza, że ista 
nieje państwowo konieczność najszybe 
szego przejęcia kluczowych organiz- 
wę gospodarczych przez Kapitał pol. 
SKI. 


O E ETS 
Budapeszt, 11. 2. (PAT) Książęca 
para po 2-dniowym pobycie w Buda- 


peszcie odjechała dziś o godz. 13.30 
autem do Wiednia, 
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Warszawa, 11. 2, (Tel. wł. — s, b.) 
Poseł Jan Walewski zgłosił na dzisiej: 
szym posiedzeniu Sejmu do laski intere 
pelację p. Ministra Spraw Zagranicze 
nych w sprawie antypolskich tez cze» 
skiej polityki zagranicznej, sformułoe 
wanych w książce czeskiego ministra 
pełnomocnego w Bukareszcie p. Szeby, 
a opatrzonej wstępem ministra spraw 
zagranicznych republiki czechosłowace 
kiej p. Krofty. 

Interpelacja brzmi: 

„Przed kilku miesiącami ukazała się 
książka czeskiego polityka, ministra peł 
nomocnego w Bukareszcie, bardzo blis 
skiego współpracownika ex-prezydenta 
Masaryka, męża zaufania prezydenta 
Benesza, b. generalnego , sekretarza 
stronnictwa narodowo e socjalistycznego 
w Czechosłowacji p, Szeby, pod tytus 
łem „Rosja a Mała Ententa w polityce 
światowej", 


KSIĄŻKA NAGRODZONA NA 
KONKURSIE... 


Książka ta, nagrodzona na konkur: 
sie miasta Pragi, opatrzona wstępem us 
rzędującego ministra spraw zagranicz. 
nych Czechosłowacji, zawiera nie tyl: 
ko tendencyjne i niezgodne z prawdą 
przedstawienie eju historycznych 
wypadków, złączonych z dziejami nas 
szych walk o niepodległość i o granicę 
Rzeczypospolitej, formułuje ona pro» 
gram polityki czeskiej wrogiej interes 
som naszego Państwa. 


Tendencje czeskiej polityki zagranie 
cznej, wyrażające się w dążnościach po 
siadania przez echosłowację wspól- 


nej granicy z Sowietami, znalazł w 
książce p. Szeby swój pełny wyraz. Zaz 
opatrzenie tego rot u pracy wstępem 
przez pana Kroftę, wydaje się być nis 
czym innym, jak oficjalnym wyzna- 
niem tego programu, którego poszczes 
gólnych tez rozwojowych jesteśmy 
świadkami od dawna 


STARE GRZECHY CZECHÓW 


Jego etapy to: antypolska działalność 
szeskich delegatów w Wersalu, skieros 
wujących wszystkie swe wysiłki prze- 
ciw dążnościom naszym złączenia ziem 
polskich w jedno państwo, to napaść 
na Polskę w styczniu 1919 r, w momen 
cie najgorętszych walk naszych o utrzy 
manie państwowego: bytu, to niedopuż 
szczenie do Polski transportów amuni« 
cyjnych w r. 1920, w okresie decydują- 
cych walk, to cała nieprzyjazna gra na 
konferencji paryskiej, przed Radą Naj 
wyższą, czy w Spa, to ustawiczne laz 
manie umowy o sprawach śląskich zr. 
1925 i uciskanie ludności polskiej na 
Śląsku zaelsiańskim, to wreszcie toles 
rowanie na swym terytorium i popiera+ 
nie przez Czechosłowację wrogiej, wye 
wrotowej roboty terorystycznej organie 
zacji ukraińskiej, wymierzonej przeciw 
ko państwu polskiemu. 

W tym świetle, książka p. Szeby wraz 
z jej urzedowym wstępem nie wydaje 
mi się rewelacją. Wręcz przeciwnie, 
jest tylko potwierdzeniem i rekapitula: 
cją znanego programu i 'skrystalizowa: 
nej pod względem ideologicznym cze- 
skiej myśli politycznej, wrogiej pań: 
stwu polskiemu. Program, który w o+ 
mawianym prz mnie 
ża się w formie brutalnej szczeroś 


OPINIA POLSKA DOMAGA SIĘ 
ODPOWIEDZI 


Daleki jestem od przypisywania ja: 
kiegokolwiek większego znaczenia tym 
rewizjonistycznym tendencjom i tym 
aspiracjom czeskim w układzie real- 
nych sił politycznych w tej części Eu- 
ropy, 

Pragnę tylko pod adresem pana miz 
nistra spraw zagranicznych  sformuło: 
wać pytanie, jak ocenia on fakt opa: 
trzenia kłamliwej z gruntu i wrogiej 


w stosunku do Polski książki ministra | ły wywie: 


„DZIENNIK POLSKI" 


piątek, 12. lutego 1957 r. 


Quousque tandem? 


interpelacja poselska w sprawie 
skandalicznej książki Szeby 


Szeby, wstępem, podpisanym przez akz 
tualnego kierownika czeskiej polityki 
zagranicznej. 

Opinia polska domaga się odpowie- 
dzi na jasno sformułowane pytanie: 
jak rozumieć wyłaniające się z poza za 
słony enuncjacyj czeskich na temat 
„braterstwa słowiańskiego“ wrogi pro 
gram polityczny względem Polski i co 
RE) fantastyczne pomysly p. Szeby, 

dotyczące zmian terytorialnych? 

Czy wierzyć pokojowym _przyjaz- 


KINO KOPERNIK 


MATURA 


MARIA STUART. 


Dziś w piątek 
po raz ostatni 


Jutro w sobotę premiera najnowszego 
przeboju na tle słynnej sztuki W. Fodora 


nym zapewnieniom, wypowiadanym 
przez Czechosłowację, wówczas gdy 
padają uroczyste deklaracje kierowni- 
ków czeskiej nawy państwowej o ich 
dążeniu do życzliwych i dobrych sto- 
sunków z Polską — czy też słowa ich 
nie posiadają żadnej wartości, a wła 
Ściwie ich tendencje rozumieć mamy 
w ten sposób, jak sformułowane są 
one w książce min, Szeby i w kontr 
asygnacie czeskiego ministra spraw za- 
granicznych. 


KINO KOPERNIK 


Miłość profesora do uczennicy. Dramat 
serca, które za mocno biło w murach 
szkolnych NNS WW 
Jutro w sobotę o godzinie 12-tej poranek. 
Wszystkie miejsca 49 gr. 


Warunki śnieżne w Karpatach 
i Tatrach 


Worochta, 11. 2, (Tel. wł.) Woroch: 
ta: temperatura —4 st, całkowite za: 
chmurzenie, cisza, 35 cm, śniegu stare: 
go, 5 cm. puchu, śnieg pada, 


Zaroślak: temperatura —5 st. całko: 
wite zachmurzenie, , 104 cm. stas 
rego śniegu, 10 cm. świeżego Śniegu, 
śnieg pada, warunki dla narciarzy barz 
dzo dobre. 


Sławsko: temperatura —6 st., całko- 
wite zachmurzenie, cisza, 72 cm. śnies 


Co słychać? rzucamy. 


arego i 4 cm, puchu 
jeg pada, warunki dobre, 
Sianki: temperatura —4 št., całkowie 
te zachmurzenie, wiatry zachodnio:po- 
łudniowe umiarkowane, 55 cm, Śniegu 
starego, 2 cm, świeżego puchu, śnieg 


ieżego, 


| 
| 


pada, warunki dla narciarzy bardzo 
dobre. 

Zakopane: temperatura —3 st., wia: 
try częściowo  południowo-zachodnie, 


45 cm. starego Śniegu i 10 em. świeże» 
gu puchu. 


stereotypowe pytanie przy spotkaniu. 


W odpowiedzi uśmiechamy się zwykle kwaśno. 


Tylko ci, co już posiadają los 


do pierwszej klasy trzydziestej ósmej 


Loterii mogą odpowiedzieć wesoło, że oczekują wielkiej wygranej. 


A. Nowaczyński zrezygnował 
z czeskiego orderu 


Warszawa, 11, 2, (Tel, wł. — s, b.) 
Adolf Nowaczyński rozesłał dziś da 
prasy stołecznej list następującej tres 
ści: „Szanowny Panie Redaktorze. 
Z wielką przykrością zdecydowałem się 
odesłać dnia 10 bm, p. posłowi Czecho 
słowacji Slavikowi odznaczenie Lwa 


Białego, jakie swego czasu otrzymałem 
od rządu czeskosłowackiego w uznaniu 
publicystycznych prac za zbliżeniem 
polsko:czechosłowackim przez 35 lat 
w prasie naszej j czeskiej zamieszcza: 
nych, 


Nadmieniam jeszcze, że odznaczenie 
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to miałem zamiar odesłać już dwa lata 
temu, zaraz po ustąpieniu najczcigos 
dniejszego prezydenta T, G. Massary- 
ka, powstrzymałem się jednak w o 
kiwaniu poprawy sąsiedzkich „pobr: 
tymczych** stosunków, Ponieważ nastą- 
piło pogorszenie i wreszcie czeski pros 
jekt (oficjalnie firmowany) rozbioru 
Polski, przeto odznaczenie Lwa Białes 
go odsyłam i z zaszczytu odznaczenia 
rezygnuję. Adolf Nowaczyński. War- 


szawa, 10. II 1937. 


Min. Poniatowski 
uP. Prezydenta 
Warszawa, 11. 2, (Tel. wł, — s, b.) 
DZIŚ W GoBZINACH POPOŁU- 
DNIOWYCH P, PREZYDENT R, P. 
FRZYJĄŁ NA DŁUŻSZEJ AU: 
DIENCJI MINISTRA ROLNICTWA 
1 REFORM ROLNYCH. PONIA- 
TOWSKIEGO. 


Odroczenie walnych zebrań 
zw. Legionistów 
Warszawa, 11. 2, (Tel, wł. — s, b.) 


Jak się dowiadujemy z kół legioni 
wych, termin walnych zebrań oddz 


łów Związku Legionistów Polskich, wy 
znaczonych na miesiąc luty, o czym 
w swoim czasie donosiliśmy, rozkaze; 
EJ Naczelnej Związku Legionie 
w Polskich, został odwołany i przes 


in tych zebrań dotychczas 
jeszcze ustalony. 


Potworny mord na tle zemsty 


Stanisławów, 11. 2, (Tel. wł) Wczo* 
raj wieczorem w Krasnej, pow. Kałusz, 
niejaki Wasyl Tymków strzelił z ucię- 
tego karabinu do spotkanego po dro: 
dze Onufrego Kulczyckiego. raniąc go 
ciężko. Następnie Tymków udał się 
pod dom Paraski Pawłyszko i oddał 
Strzał do niej przez okno, kładąc ja 
trupem na miejscu, Z kolei Tymków 
powędrował pod dom Nastuni Koc- 
man, kltórą również zastrzelił przez 
okno. W ten sam sposób Tymków 
zamordował Stefana Sołczyna, jego 
żonę Nastunię i dwoje małych dzieci 
Sołczyna, lldetnią Olgę i 6-letniego 
Ołeksę. Tłem zbrodni we wszystkich 
powyższych wypadkach fest zemsta 
osobista i porachunki sąsiedzkie, Cięż+ 
ko rannego Kulczyckiego odwieziono 
do szpitala w Kałuszu, 

Zaznaczyć należy, 
dokonaniu zbrodni 
dwukrotnie, 
wę. 


że Tymków po 
strzelił do siebie 
raniąc się ciężko w gło- 


Pomyślny rozwój zwycięskiej ofensywy 


Sevilla. 11. 2, (PAT). Według komu: 
nikatu wojsk powstańczych, operacje 
w prowincji Malaga rozwijają się po: 
myślnie, Wojska powstańcze zajęły 
dalsze miejscowości, 

W Maladze aresztowano przewodni: 
czącego Konfedereacji Narodowej Pra: 
cy, b. burmistrza oraz 150 oficerów, 
którzy służyli w wojskach rządowych. 
Liczba aresztowanych sięga obecnie 
1550 osób, 

Na froncie Granady, myśliwskie sas 
moloty powstańcze strąciły dwa sos 
wieckie aeroplany dwumotorowe, 

Teneryfa, 11. 2. (PAT). Radioclub 
donosi, iż wczoraj nad Madrytem do: 
konała lotów eskadra samolotów pos 
wstańczych w liczbie 15, 

, Wojska powstańcze kontynuowały 


powstańców 


wczoraj ofensywę w kierunku drogi 
do Walencji, zajmując miejscowość 
Organda, Wojska regularne oraz legia 
cudzoziemska popierana przez tanki 
zaatakowała brzegi rzeki Manzanares, 
zajmując okopy nieprzyjacielskie na 
przestrzeni 14 mil. Wojska rządowe o- 
puściły swe pozycje, pozostawiając na 
polu walki 800 zabitych i przeszło 100 
rannych, 

Wojska powstańcze zajmują obecnie 
wzgórza, dominujące nad drogą do 
Walencji i część samej drogi. 

Według informacyj głównej kwate: 
ry powstańczej, droga do Guadalaja. 
ra, przechodząca przez Cuenca, stano: 
wi obecnie jedyną linię komunikacyj: 
ną, łączącą Madryt ze światem zes 
wnętrznym. 


Avilla, 11. 2, (PAT) Powstańcy zdo- 
bywszy Malagę znaleźli tam wielkie 
ilości materiału wojennego, którego 
ustępują ojska rządowe nie zdoła- 
W ręce powstańców wpa 


] dło m. in. 10.000 baryłek nafty, 4.000 
, benzyny, pociąg pancerny, 5 parowo- 
| zów, ponad 1.000 wagonów. magazy: 
JE mąki, konserw, suszonych jarzyn 
W Maladze 


li wiele ton dynamitu, 


przywrócono spokój ł porządek. 
Wszystkie ulice przybrane są od- 
świętnie flagami narodowymi i emble- 
matami falangi i requete. 

Okręty floty powstańczej krążą 
wzdłuż wybrzeży od portu w Maladze 
do Motril, współdziałając z wojskiem 
lądowym w pościgu za nieprzyjacicz 
lem, uciekającym w kierunku Alme- 
ria, Niewielkie oddziały oczyszczają 
teren okoliczny, gdzie oddziały prze 
ciwników są otoczone lub też pozosta- 
ły poza posuwającym się naprzód czo: 
łem natarcia wojsk powstańczych. 

Londyn, 11. 2, (Tel. wł.) Ag. Reutera 
donosi z Algesiras, że wojska po- 
wstańcze zajęły m. Motrik, nie spoty- 
kając niemal żadnego oporu, Oddzialy 
powstańcze posunęly się 5 klm, w kie: 

Almeria, której zajęcie spodzie 
wane jest pod koniec tygodnia. 
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Lwów, dnia 11 lutego 1937 r. 
EEEJZUJS 
á Joponski 

Ku czemu idzie Japonia? Niedas 
wne przesilenie gabinetowe, które 
zostało zażegnane dzięki interwencji 
cesarza, odsłoniło znowu zasadniczy 
konflikt, dzielący kierownicze sfery 
państwa wschodzącego słońca. Przed 
rokiem zatarg ten doprowadził do 
zamordowania przez młodych ofice: 
rów szeregu czołowych osobistości 
japońskich z ministrem skarbu Ta: 
kahaszi. Obecnie walka wewnętrzna 
w Japonii znowu dała znać o sobie. 

"W Japonii istnieje zasadnicze nież 
porozumienie między kołami woj: 
skowymi a parlamentem. Dotyczy 
bno samych podstaw życia narodu, 
dobrego jego rozwoju, linii, po jas 
kiej ma toczyć się historia [aponii. 
Na ostrość zatargu wpływa fakt, że 
wojsko, a z drugiej strony parlament 
reprezentują nie tylko dwa odmien* 
ne światopoglądy, ale ponadto dwie 
?dmienne klasy społeczne. 

Oficerowie japońscy to przewa: 
żnie synowie ubogich chłopów, wys 
rośli w niedostatku, choć w atmos 
sferze wielkich ambicyj i fanatycznes 
go patriotyzmu. Patrzą oni z najwyże 
szą niechęcią na „groszorobów' czy 
„yenorobów*, oddziaływujących na 
życie polityczne i gospodarcze. Plus 
tokracja japońska, wiażąca się znas 
tury rzeczy z finansowymi sferami 
zagranicznymi, jest, ich zdaniem, kas 
stą zdemoralizowaną, przedkładają: 
cą interesy gospodarcze ponad por 
trzeby ideowe narodu. 

Finansiści i przemysłowcy japoń:* 
scy hamują, zdaniem wojska, rozpęd 
imperializmu japońskiego. Co wię: 
cej, zarażają oni społeczeństwo ja* 
pońskie obcymi obyczajami, niszczą 
ducha samusajskiego, łamią charak» 
tery, przyzwyczajają naród do zbyta 
ku. Zwrot ku starym tradycjom jest 
bardzo silny w Japonii. Japończycy 
nie odrzucają najnowszych zdobys 
czy techniki, Chcą natomiast utrzye 
mać w stanie nienaruszonym oby 
czaje i wiarę japońską, między inny« 
mi wiarę w boskie pochodzenie mie 
kada. 

Stronnictwa polityczne, panujące 
w parlamencie, są oczywiście zwią* 
zane ze sferami gospodarczymi. Prze 
ciwstawiają się też stanowczo wszech 
władzy „klanów“ wojskowych. 
Twierdzą, że polityka armii dopro* 
wadzi w końcu kraj do ruiny. Wska 
zuja na zwiększające się deficyty bua 
dżetowe. W/ojsko domaga się stale 
pieniędzy, których minister skarbu 
dawać nie chce. Wojsko prowadzi 
politykę zagraniczną, nie licząc się 
zupełnie ze stanowiskiem obcych 
mocarstw, co, zdaniem parlamentu, 
może narazić Japonię na znaczne kon 
flikty. 

Ostatnie przesilenie spowodowane 
też było tymi zagadnieniami. Parla- 
ment zaatakował rząd Hirota z po: 
wodu wniesienia trzy miliardowego 
budżetu z miliardem deficytu. Rząd 
uwzględnił pretensje wojska, ale wy 
wołał burzę w parlamencie, Minister 
skarbu Baba nie mógł nawet uzasa 
dnić swego stanowiska. 

Ale równie ostry atak czekał mi 
nistra spraw zagranicznych Aritę. 
Zaatakowano pakt antykomunisty» 
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Niedyplomatyczny... dyplomata 


Urzędnicy służby dyplomatycznej, 
poza szeregiem nieprzęciętnych umie: 
jętności, poza pozornie błahymi, a 
w rzeczywistości nader istotnymi walo- 
rami, muszą odznaczać się niepowsze= 
dnim taktem i opanowaniem. Takt i 
opanowanie, można śmiało zaryzykos 
wać to twierdzenie, decydują przynaje 
mniej w 50 proc. o karierze dyploma: 
ty. Dyplomata nietaktowny, awanturu: 
jacy się jest tak niezwykłym egzempla: 
rzem, że warto zapoznać się z nim, aby 
na konkretnym przykładzie przekonać 
ię czego w służbie dyplomatycznej ro: 
.. nie należy. 
Takim właśnie idealnym przykładem 
niefortunnego dyplomaty jest minister 
pełnomocny siostrzanej republiki cze: 
chosłowackiej, akredytowany przy rzą- 
dzie rumuńskim w Bukareszcie dr. Jan 
Szeba. 


Gdyby. bowiem p. minister Szeba o- 
graniczał się do spełniania ciążących 
na nim nader poważnych obowiązków 
dyplomatycznych, byłoby pół biedy 
1 prawdopodobnie nie dałby nam oka: 
zji do zajmowania się jego osobą w spe 
cjalnym artykule. Ale min. Szeba się- 
gnął po laury.. pisarskie i „zmontos 
wał* prawie 700sstronicowy tom zaty- 
tułowany: „Rosja į Mała Ententa w 
światowej polityce”. Rezultat tych „pie 
sarskich" zapędów okazał się, dla p. 
ministra jak najfatalniejszy, bo to, co 
mogło uchodzić niespostrzeżenie w uste 
nych enuncjacjach reprezentanta Cze» 
chosłowacji, utrwalone na papierze, 
przerodziło się w zgoła nienapotykany, 
osobliwy skandel... 

W swoim czasie omówiliśmy książkę 
p Szeby pod kątem  arcysniezwykłych 
napaści na Polskę w książce tej zawar- 


UPUJĄ WSZYSCY: ZNANEJ 
ESZCZ RS KOLEKTURZE 


„RU 


nie kół wojskowych. Uderzono w po- 
litykę armii w Chinach, twierdząc, 
że zniechęca ona do Japonii Chiń+ 
czyków i rzuca ich w objęcia Sowie* 
tów. Dowodzono, że polityka japoń» 
ska wzbudza coraz większą nieuf+ 
ność w Anglii i w Stanach Zjedno: 
czonych. 

Słowem, w Japonii jesteśmy świad 
kami zjawiska, znanego również 
w Europie: walki między kołami 
wojskowosnacjonalistycznymi a świa 
tem liberalnosgospodarczym, które- 
go terenem akcji jest parlament da: 
wnego stylu. 

Wojsko w Japonii znajduje się jeż 
dnak w stałej ofensywie. Gdy bo: 
wiem po dymisji rządu Hiroty, cez 
sarz powierzył utworzenie rządu 
gen. Ugahi, okazało się, że nie ma 
on zaufania wojska. Nie mógł sobie 
bowiem dobrać ministra wojny, któż 
rym, na zasadzie przywileju, jaki 
zdobyła sobie armia, może być tylko 
generał czynnej służby. Armia po 
prostu nie chciała wyznaczyć do 
rządu swego przedstawiciela. 

Dopiero generałowi Hajaszi udało 
się utworzyć rząd, który uzyskał 
aprobatę zarówno stronnictw, jak i 
armii. Gen. Hajaszi jest tym woż 


czny z Niemcami, zawarty na żąda: Í dzem iapońskim który w r. 1931 


| RAWICZiSKE 
LWOW PL MARIACKI, 


wkroczył do Mandżurii wbrew woli 
rządu. 

Czy obecny kompromis potrwa 
długo? Trudno w to uwierzyć. Mię: 
dzy mistyką armii a wyrachowaniem 
sfer gospodarczych oraz polityczno* 
parlamentarnych porozumienie jest 
trudne. W/schodzą tu bowiem w ras 
chubę imponderabilia, które zawsze 
najsilniej dzielą ludzi. 

Taponia przeżywa nie tylko kryzys 
polityczny i ustrojowy, lecz również 
ideowy. Od tego, w jakim kierunku 
zapadnie ostateczne rozstrzygnięcie, 
które należyć będzie do cesarza, ciez 
szącego się niesłabnacym i jedno: 
myślnym autorytetem, zależyć bę: 
dzie rozwój wewnętrzny tego kraju, 
a również jego akcja na terenie mię: 
dzynarodowym. 

Tutaj sytuacja sprzyja zamierze: 
niom kół wojskowych. Nie tylko ze 
wzgledu na rozwój tendencyj nacjo* 
nalistycznych w całym Świecie, ale 
również wskutek zbrojeniowej akcji 
Rosji sowieckiej na Dalekim Wscho 
dzie. Taponia kipi, broni się i wale 
czy. A to nawet, co na zewnątrz 
wydaje się być objawem fermentu, 
jest dowodem wzrastania i rozwoju. 


R. P. 


tej, Trudno, min. Szeba może nie ko- 
chać Polaków, mogą go razić wspos 
mnienia syberyjskie, wspomnienia nie» 
fortunnego czeskiego „legionarza”, za- 
wistnym okiem zerkającego na bojową 
postawę polskich oddziałów na Sybee 
rii, te wspomnienia, być może, dyktują 
TETEA i 


Lwów:RUTOWSKIEGO-L=B 
CERNEA EEES ES ZZOZ 


mu dzisiaj brednie o konieczności 
wspólnej granicy między Czechosłowa: 
cją a.. ZSSR, Te wspomnienia, a może 
jeszcze coś więcej, skłaniają prawdo- 
podobnie dyplomatę do używania tar 
kich np. zwrotów, jak przyrównywanie 
Polaków do.. Żydów i psów. Powta- 
rzamy — trudno. Pan Szeba ma awers 
sję do Polski, cierpi, jak wielu ludzi 
ułomnych na kompleks, który przejas 
wia się w publicznym obrzucaniu nas 
błotem. Kwitujemy te ordyname ataki 
co najwyżej wzruszeniem ramion, bo są 
one drobnostką wobec dalszych „dys 
plomatycznych* wyczynów ministra 
pełnomocnego Czechosłowacji przy rzą 
dzie rumuńskim, 

Oto przed paru dniami minister pełe 
nomocny sąsiedniego państwa stał się 
obiektem niezwykle ożywionej dysku: 
sji w parlamencie rumuńskim, gdzie 
posłowie w parlamencie tym zasiadają” 
" starannie wspomnias 


reprezens 
w i Rumunii — Czechosło: 
wację, pełniąc, z uwagi na stosunki łą. 
czące obydwa kraje, godność prawie 
ambasadorską, p. Szeba nie zawahał się 
przed... ordynarnym  sponiewieraniem 
narodu į armii rumuńskiej! Przetrzesz 
napewno oczy ze zdumienia, czytelnie 
ku. Bo jakże to — poseł, reprezentant 
przyjaznego państwa i jednocześnie 
ksi naszpikowana ' oszczerstwami 
nod adresem gospodarzy? Podobnego 
kwiatuszka dotychczas kroniki służby 
dyplomatycznej nie notowały. 

W dezynwolturze swej, minister peł 
nomocnhy Czechosłowacji  prześcignął 
nawet najidealniejsze wzory „dyploma- 
tów“ sowieckich z pierwszego okresu 
istnienia ZSSR. 

Nic też dziwnego, że osoba oryginal» 
nego „dyplomaty“ spotkała się zaró- 
wno w parlamencie, jak i w prasie nuż 
muńskiej z ostrym atakiem, który 
z dnia na dzień przybiera na aktywno» 
ści, tym bardziej, że książka p. Szeby 
stała się do pewnego stopnia podręczni 
kiem oficjalnym, zalecanym przez czes 
skiego ministra spraw zagranicznych 
dr. Kroftę, który do „dzieła“ ministra 
Szeby napisał., przedmowę. 

Nie trzeba dodawać, że sprężysta pro 
paganda czeska książkę p. Szeby „roze 
prowadziła" już po szerokim świecie, 
rzucając ją na rynek międzynarodowy 
w kilku przekładach. Fakt ten jeszcze 
bardziej potęguje wzburzenie opinii 
publicznej i rumuńskich czynników ofi 
cjalnych, które, jak krążą pogłoski, do: 
magać się będą od rządu czeskiego wyż 
cofania książki ze sprzedaży i odwoła: 
nia skompromitowanego „dyplomaty“ 
z placówki bukareszteńskiej, 

Tak czy inaczej, p. Szeba przejdzie 
niewątpliwie do historii, jako idealny 
przykład... nieudanego, mówiąc delika: 
tnie, dyplomaty. 
|) 

Rozpoczęły się 
najcięższe 
zimowe miesiące. 
Nie wolno zwlekać 
z wpłatą na pomoc 
dia bezrobotnych. 
KONTO P.K.O. 70.200 
„POMOC ZIMOWA" 
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Senatorowie dyskutują budżet 
Ministerstwa Rolnictwa i Reform Rolnych 


(Warszawa, 10, 2. (Tel. wł. — s, b.) 
Przedmiotem obrad dzisiejszego posie- 
dzenia komisji budżetowej Senatu była 
debata nad preliminarzem budżetowym 
Ministerstwa Rolnictwa i Reform Rol- 
nych. 

Dłuższy referat obrazujący działal- 
ność omawianego resortu wygłosił se- 
nator Serożyński, Podkreślił on, że pos 
lityka rolna w zakresie popierania pros 
dukcji skierowała swe wysiłki przede 
wszystkim na produkcję hodowlaną. 

Mówiąc o zagadnieniu przebudowy 
ustroju rolnego i o cenie ziemi, refez 
rent staje na stanowisku, że sztuczne 
obniżanie rynkowej ceny ziemi dla ue 
trzymania niskich cen ziemi parceloś 
wanej, nie jest gospodarczo bez zarzue 


Przemówienie ministra 


że zdolność kon: 
sumcyjna ludności, odbierającej pro- 
dukty rolne, nie tylko utrzymała się, 
ale niewątpliwie wzrosła. Rozwinął się 
widocznie zakres eksportu i możność 
lokaty na rynkach zagranicznych przi 
rosła oczekiwania, 

Opierając się następnie na danych 
statystycznych Minister wykazuje, że 
minęliśmy punkt zatrzymania się spadź 
ku dochodu i dochód ten zaczął się po- 
woli wznosić. 

Przechodząc do ACE meliora: 
cji, p. Minister oświadcza, że uwaga 
Ministerstwa Rolnictwa skierowana 
jest w tej chwili nie na wielkie podsta: 
wowe prace, a na wykonanie szczegóź 
towych, bezpośrednich zabiegów mes 
lioracyjnych, które by pozwoliły na zue 
żytkowanie terenów zasadniczo już 
przygotowanych do włączenia wy zakres 
produkcji rolniczej. 

Rozwój akcji komasacyjnej przesue 
wa się stopniowo ku zachodowi, obej- 
mując Małopolskę, gdzie dotychczas 
akcja ta byla w malym stopniu zapo- 
czątkowana, Na tym terenie drożyzna 
komasacji wywoływana koniecznością 
regulacji stanu prawnego objektów 
scalanych nie daje się jeszcze rozwią: 
zać, 

Jeśli idzie o akcję parcelacyjną, to 
w porównaniu z okresem największe: 
go nasilenia, kiedy osiągala ona 250 
tys. ha rocznie jej obecne rozmiary są 
bardzo niskie, wynoszą bowiem w os 
statnim roku 90.000 ha. Trudno zatem 
mówić, że zagadnienie to jednostrone 
nie jest wysuwane na czoło prac minie 
sterstwa, 


© JAKIE GOSPODARSTWA CHO: 
DZI P, MINISTROWI? 


Nowopowstające gospodarstwa mue 
szą być zdolne do samodzielnego ży% 
cia — jest to zasada, która nigdy nie 


Minister wskazał, 


„Lasy państwowe są złym kartelem 


tu, utrudnia bowiem likwidowanie gos 
spodarstw nadmiernie zadłużonych, 

Z kolei mówca przystępując do omós 
wienia lasów państwowych, podkreśla, 
że gospodarka tych lasów od paru lat 
jest przedmiotem ożywionej dyskusji 
na arenie parlamentu, która znalazła 
swój wyraz i w bieżącej sesji. Zwalnia 
to więc sprawozdawcę od szerszego 
traktowania przedmiotu i dlatego ogra» 
nicza się on do przytoczenia cyfr cha: 
rakteryzujących gospodarkę leśną. 

Po przemówieniu referenta zabrał 
głos p, minister Rolnictwa i Reform 
Rolnych Poniatowski, wygłaszając dłuż 
sze przemówienie, w którym omówił 
szczegółowo sytuację rolnictwa na tle 
całości gospodarstwa narodowego. 


była przez ministerstwo kwestionoe 
wana. Przestrzegamy, aby nowopo= 
wstające gospodarstwa były wystar- 
czające dla rodziny i aby cała praca 
rodziny była w nich absorbowana. 


P. referent wyraził 
cza dalej minister — że jestem przeciw 
nikiem gospodarstw „gburskich”, któż 
re mogą sobie same dawać radę. Są: 
dzę, że istota rzeczy leży nie w tym, 
jakich gospodarstw jest się przyjącie: 
lem, lecz w tym jakie są w większości 
drobne gospodarstwa w Polsce. Gospo 
darstwa te w olbrzymiej większości 
nie należą do typu gospodarstw gbure 
skich i nie mogą sobie własnymi sila- 
mi dać rady w dziedzinie organizacji 
zbytu swych produktów, Muszą więc 
one uciekać się do zrzeszania w tym 
kierunku dla osiągnięcia większej o+ 
płacalności swej gospodarki. Zwróce» 
nie bacznej uwagi na konieczność ros 
zwoju zbiorowych urządzeń handlu i 
przerobu artykułów rolnych jest wys 
nikiem stanu gospodarczego drobnej 
własności. 


pogląd — oświad 


Kończąc p. Minister oświadcza, że 
chce dać wyraz przekonaniu, że obec: 
ny etap pracy trzeba uważać jako 
kontynuację wysiłków, mających na 
celu podniesienie poziomu produkcji 
rolnej przez jej intensyfikację, zwięk» 
szenie i umożliwienie lokowania tej 
produkcji zarówno na rynku we 
wnętrznym jak i zagranicznym. 


Przewodniczący sen. Rostworowski 
zwracą uwagę, że sprawozdawca nie 
wysunął żadnych poprawek i nie ustos 
sunkował się do poprawek” sejmo- 
wych. Przewodniczący rozumie, że co 
do większych zmian wniesionych 
przez Sejm, to sprawozdawca zastrzee 
ga sobie prawo ustosunkowania się 
do nich po omówieniu całokształtu 
budżetu przez p, ministra skarbu. 


W dyskusji głos zabrał pierwszy b. 
premier sen, Kozłowski, Mówca na 
wstępie zaznaczył, że między opinią 
rolnictwa a ministrem zachodzą roz. 
bieżności w poglądach ną polityke rol: 
niczą. Rolnictwo dąży do warsztatów 
rolnych, produkujących i konsumują: 
tee natomiast tendencja rozwojowa 

zie w kierunku powiekszania ilości 
warsztatów biernych, wzbudzając kon 
flikt społeczny w rolnictwie, Cały wy 
sitek — twierdzi mówca — winyen być 
skierowany na pomnożenie zdolności 
produkcyjnych i konsumcyjnych, a to 
przez klomasację, melioracje i upelno- 
rolnienie gospodarstw karłowatych 
drogą parcelacji, Nasza przyszłość le- 
ży w niepodzielności drobnych gospo- 
darstw. Jeśli chodzi o sytuację gospo- 
darczą rolnictwa, sen, Kozłowski przy 
znaje, że nastąpiła na tym odcinku za- 
sadnicza zmiana,  Osiągnięta została 
ównowaga, warsztaty rolne stąły się 
opłacalne j dziś raczej istnieje obawa, 


czy nie dojdziemy do ceny żyta 30 zł 
za q. 

Zagadnienie lasów państwowych 
wiąże się ze sprawą budżetowania, 
Obok ustawy skarbowej, corocznie ue 
chwalanej, mamy prawo budżetowe za 
warte w konstytucji, Mówca sądzi, że 
musimy stać na stanowisku jedności 
budżetu, tymczasem jesteśmy Świade 
kami naruszania tej zasady, tak przez 
wniesienie ustawy inwestycyjnej, jak 
i przy ok lasów państwowych. O- 
statni dekret musi się spotkać ze sprze 
ciwem parlamentu, Co się tyczy Samej 
gospodarki lasów państwowych, sen 
Kozłowski podnosi rozbieżności mię- 
dzy N. I. K. a ministerstwem zazna 
czając, że chodzi tu o spór zasadniczy 
— o stosunek do etatyzmu, Mówca u- 
waża, że gospodarka lasów państwo- 
wych jest zła, i że lasy państwowe sta- 
ly się kartelem i to złym kartelem, 

Następny mówca sen, Petrążycki nie 
zgadza się z przedmówcą, jakoby obec 
na sytuacja w rolnictwie nie wymaga- 


ła już zabiegów opiekuńczych. 

Sen. Rdułtowski stwierdza niewąt- 
pliwą poprawę w rolnictwie, zaznacza: 
jąc, że w dalszym ciągu dbać musimy 
o utrzymanie cen, odpowiadających 
opłacałności. 

Sen, Fudakowski zastanawia się, jak 
wobec narastającej koniunktury przed 
Stawia się wartościowo i ilościowo pro 
dukcja rolna w Polsce w związku z 
problemem przeludnienia, 

Sen. Marian Malinowski odpowia- 
dał na wywody sen. Kozłowskiego, 
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stwierdzając m. in, że państwo-w cią- 
gu lat przeprowadzania reformy rol: 
nej pozbyło się zapasów swej ziemi. 
Pozozłały obszary prywatne, które 
muszą pokrywać zapotrzebowanie rer 
formy rolnej, 

Sen, Malski zaznacza, że poza do- 
mem i szkołą wpływ na podniesienie 
ogólnego stanu ludu wiejskiego wy- 
wiera zespół ludzi, współpracujących 
z rolnikiem. 

Przemawiali również w dyskusji ses 
natorowie: Siedledki, Jaroszewiczowa, 
Pawlikowski, Pawelec, Hieyman-Ja- 
recki, Gołuchowski i Bisping. 

Potem z kolei przemówił jeszcze raz 
min, Poniatowski, Po wysłuchaniu wy 
wodów końcowych referenta sen, Se- 
rożyńskiego, posiedzenie komisji zo- 
stało zamknięte. 


Zniesienie sądów przysięgłych 
kwestią niedalekiej przyszłości 


Warszawa, 10, 2. (Tel. wł, — s. b.) 
Rządowy projekt ustawy o zmianach 
w ustroju sądów 1 postępowaniu kar» 


nym, który w pierwszym czytaniu w 
dniu dzisiejszym został odesłany do 
komisji prawniczej, zawiera obok 


zmian o charakterze nowelizacji teche 
nicznej przepisy o znaczeniu zasadni- 
czym, 

Art, 1, przewiduje zniesienie sądów 

przysięgłych. Instytucja ta, przewidzia 
na w konstytucji marcowej a pominię: 
ta w konstytucji kwietniowej, w prak- 
tyce istnieje tylko na terenie b. zaboru 
austriackiego. Jednocześnie projekt 
znosi instytucję sądów pokoju. które 
miały powstać dla rozpoznawania naj- 
drobniejszych spraw z udziałem sę- 
dziów w zasadzie obieralnych. 

Art, 4, przewiduje rozszerzenie wła- 
ściwości sądów grodzkich, poddając 
ich rozpoznaniu szereg przestępstw, 
które dotychczas podlegały sądowi 
okręgowemu, m, in. o obrazę władzy 
i urzędników. 

Art, 9. rozszerza podstawy zastoso- 
wania aresztu prewencyjnego, Obok 
dotychczasowych podstaw zostaje 
wprowadzona możliwość zastosowa- 
nia tymczasowego aresztu, kiedy oskar 
żony podejrzany jest „o przestępstwo 
szszególnie niebezpieczne dla ładu 
prawnego, a pozostawienie go na wole 
ności godziłoby w poczucie prawne 
społeczeństwa”. 


Art, 23. rozszerza możliwości za 


ocznego wyrokowania do spraw, za 
które ustawa przepisuje karę do 2-ch 
lat (dotychczas do 1 roku). 

Istotną zmianę wprowadza act. 35, 
według którego sąd odwoławczy mos 
że zwiększyć karę wymierzona przez 
sąd pierwszej instancji, niezależnie od 
tego, czy apelację założono na 
czy na niekorzyść oskarżonego, Tra- 
dycyjną zasadą nakazującą reformatio 
in pelus, uzasadnienie projektu okre- 
śla jako niesłuszny, jednostronny przy 
wilej oskarżonego. 

Kasacje w myśl art, 40 będą rozpo+ 
znawane w zasadzie na posiedzeniu 
niejawnym; tylko wyjatkowo będzie 
można zarządzić rozprawę, 

Art, 48 obniża koszty postępowania 
w sprawach  prywatno-skarbowych, 
Zaliczka składana przez oskarżyciela 
prywatnego w sądzie grodzkkm będzie 
wynosiła 5 zł, w sądzte okręgowym 
20 zł. (dotychczas 20 i 50 zł). 

Art. 39 wprowadza zmiańę do pizo- 
pisów o kaucji kasacyjnej, W razie 
cofnięcia kasacji przelewa się połowę 
kaucji do skarbu państwa (dotychczas 
była zwracana w całości), 

Art, 43 wprowadza możliwość skas 
zania przez sąd najwyższy adwokata 
za leklkomyślne lub obliczone na zwło 
kę założenie kasacji grzywną od 50 do 
1000 zł. (dotychczas sąd najwyższy 
kierował sprawę do postępowania dys: 
cyplinarnego), 


Warszawa, 10. 2. (Tel, wł. — s, b.) 
Związek Zawodowy Pracowników Bane 
kowych i Kas Oszczędności R, P. na: 
dal prowadzi energiczną akcję w spra: 
wie zawarcia umowy zbiorowej w ban- 
kowości. Ostatnio Związek wydał ode- 
zwę do swych członków, w której za: 
znacza, iż wobec nieustępliwego stano- 
wiska Związku Banków w Polsce, pra: 
cownicy bankowi nie zawahają się 
przed ogłoszeniem  bezterminowego 
strajku okupacyjnego we wszystkich 
bankach prywatnych w całej Polsce. 

Na dzień 12 lutego br. zwołane zos 
stało nadzwyczajne walne zebranie in» 


formacyjne oddziału warszawskiego 
Związku Banków, na którym zarząd 
złoży szczegółowe sprawozdania z dos 
tychczasowej działalności, Jednocześnie 
Zarząd Główny Związku komunikuje, 
iż akcją o zawarcie umowy zbiorowej 
zostali objęci również wszyscy wożni i 
oficjaliści, czyli t. zw. pracownicy fizys 
czni banków prywatnych, komunalnych 
Kas Oszczędności i domów bankos 
wych w całej Polsce, Zebranie informas 
cyjne w tej sprawie zostało zwołane na 
dzień 11 lutego br. w lokalu Związku 
w Warszawie przy ul. Świętokrzyskiej. 


Obniżki cen zapałek 


można spodziewać się w najbliższym czasie 


Warszawa, 10, 2. (Tel. wł, — s. b.) | dzierżawnej przybyli już do Warsza 


Senacka komisja budżetowa, która zbli 
ża się obecnie ku końcowi i rozprawia 
nad preliminarzem budżetowym, rozpa 
trywała wczoraj budżet długów i moż 
nopoli państwowych. Stwierdzono na 
komisji, że polityka monopoli państwoś 
wych na ogół jest trafna. 

Mówiąc o monopolu zapałczanym, 
zwrócono uwagę, że ceny zapałek są 
zbyt wysokie i dotychczasową politykę 
w Sprawie zapalniczek uznano za błęż 
dna. W odpowiedzi na te uwagi wiceź 
minister Skarbu Morawski oświadczył, 
że przedstawiciele szwedzkiej spółki 


wy i że w rozmowach z nimi ten stan 
rzeczy musi być usunięty. Pertraktacje 
w sprawie obniżenia ceny zapałek to: 
czą się już od dłuższego czasu, 
 REBĘAD ROLKI ETRE AN EO 
Piłk. Miedziński o programie 
pułk. Koca 

Warszawa, 10, 2, (Tel. wł. — s, b.) 
W tutejszych kołach politycznych mó: 
wi się, iż wicemarszałek Miedziński 
mówiąc o polityce bieżącej, będzie mó- 
wil zasadniczo o programie pułk, Ada- 
ma Koca, 
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Polskie Radio pozdrawia 
polskie okręty 


Warszawa, 10, 2. (Tel. wł, — s. b.) 
Dziś w rocznicę odzyskania przez Pol: 
skę morza, statki polskie, znajdujące 
się w drodze na morzach, otrzymały 
drogą radiową serdeczne pozdrowienia | 
z kraju. Pozdrowienia te zostały poda- 
ne z trzech anten nadawczych o godz. 
23%:ej przez Polskie Radio, w ramach 
specjalnej audycji, poświęconej polskie 
mu morzu, a 

Przeciw podwyżce cen 
przemysłowych 

Warszawa, 10. 2. (Tel, wł, — s. b.) 
W Ministerstwie Przemysłu i Handlu 
odbyło się wczoraj posiedzenie komisji 


cen przemysłowych, na którym pods 
dano szczegółowej analizie dokonaną 


ostatnio podwyżkę cen niektórych arty |. 
kułów skartelizowanych. Komisja stas |. 


1 


nga na stanowisku niezwłocznego wy» |, 


korzystania uprawnień, 
gują władzom w razie karygodnej lub 


jakie przysłu: |: 


szkodliwej dla interesów publicznych | 


zwyżki cen artykułów  skartelizowa» 
nych. W danym wypadku dotyczyłoby 
to wielu artykułów chemicznych oraz 


przewodników elektrycznych, Należy | 


nadmienić, że ustawa kartelowa upowa 
żmia Ministra Przemysłu i Handlu do 
natychmiastowego rozwiązania karteli 
bez uprzedniego wyroku sądu kartelos 
wego. 


Zwyżka cen zbóż 


Warezawa, 10. 2. (Tel. wł. — s. b.) 
Pomimo przedłużenia zakazu wywozu 
żyta ceny zbóż zwyżkują nadal. W dn. 
9 bm, na giełdach zbożowostowaro+ 
wych w Polsce ceny zbóż zanotowano 
wyższe od notowań dnia poprzedniego | 
© 25—50 gr. na 100 kg. Ta powolna, 
ale systematyczna zwyżka cen zbóż das | 
O się już od dłuższego czasu. 


REWELACJA RADIO - PRODUKCJI ' 
„ELERTRIT" 
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Rewizja w Domu Akademickim 


„Wilno, 10. 2, (Tel. wł.) W dniu dzia 
śiejszym, w godzinach przed południo: 
wych z polecenia i przy udziale władz 
sądowosśledczych została przeprowa» 
dzona rewizja w domu akademickim 
przy ul, Góra Bouffałowa. Rewizja 
trwała kilka godzin. 


Sprawa dróg publicznych 


Warszawa, 10. 2. (Tel. wł. — s, b.) 
Na terenie samorządu gospodarczego 
rozważany był ostatnio projekt ustawy 
o budowie i utrzymaniu dróg publicze 
nych. Zdaniem Izb przemysłowoshan: 
dlowych projekt ten w obecnym jego 
brzmieniu jest przejawem tendencji 
zmniejszania w Polsce ilości dróg pańe 
stwowych przy zwiększaniu ilości dróg 
samorządowych, co byłoby zjawiskiem 
niekorzystnym, Przyjęcie projektu w o% 
becnym brzmieniu ustawy, mogłoby 
spowodować znaczne zwiększenie obs 


ciążeń podatkowych na celę drogowe. |. 


„DZIENNIK POLSKI" 


© tek, 1'. lutego 1937 r. 


Herb Lwowa dla łodzi 


podwodnej „Wilk“ 


Gdynia, 10. 2, (Tel, wł.) Z okazji 
17-tej rocznicy odzyskania dostępu do 
morza odprawione zostało dziś w ka- 
plicy marynarki wojennci nabożeń: 
stwo, po którym zarządzono zbiórkę 
oddziałów na dziedzińcu dowództwa 
floty. Odczytany został specjalny roz» 
kaz dzienny szeta kierownictwa ma- 
rynarki wojennej, a następnie jego te- 
legram z życzeniami oraz specjalny 
rozkaz dzienny dowództwa floty, po 
czym odbyła się akademia w sali gim- 
nastycznej. 


I na mój los padła znaczna wygrana 
bo kupiłem go w słynnej ze szczęścia 
KOLEKTURZE 


` Rawicz i Ska, Lwów, pl. Mariacki 4 
gagłe male padają wielkie wygrane. 


Nabywajcie więc losy l. klasy w »RUNIE« 
bo les a RUNAs ~ to zapowiedź dobrobytul 


| 


Po południu odbyło się uroczyste 
wręczenie herbu miasta Lwowa doz 
wódcy łodzj podwodnej „Wilk“, przy 
czym odczytano treść listu prezydium 
miasta Lwowa, Herb miasta Lwowa 
umieszczony został na honorowym 
miejscu w kasynie oficerskim. 

Społeczeństwo cywilne wzięło dziś 
udział w nabożeństwie w kościele Ser- 
ca Jezusowego oraz w akademii, urzą- 
dzonej przez Ligę Morska i Kolonial- 


ną 


W przemyśle rafineryjno-naftowym } globalnie, jak i z wyjątkiem nafty, we 


w Polsce w grudniu ub. r. w dziedzi. 
nie handlowej, cyfry wytwórczości, eks 
pedycji krajowej i eksportu kształtowa» 
ły się (w tonach) jak następuje (wna- 
wiasie analogiczna cyfra za listopad 
1937, a następnie za grudzień 1935): 
Benzyny wyprodukowano w grudniu 
6.555 (7.118, 6.711), z tego wysłano na 
rynek wewnętrzny 4.807 (5.651, 4,169), 
za granicę 5.867 (4.797, 2,828), nafty 
12.485 (11.521, 11977), z tego wynosie 
ła ekspedycja krajowa 17.158 (16.005, 
14.653), eksport 1.459 (5.107, 3.670). 
Wraz z olejami gazowymi i smarowy* 
mi, parafiną i innymi produktami i pos 
zostałościami wytwórczość produktów 
rafineryjnych wynosiła 37.462 (35.874, 
39.091), ekspedycja krajowa 32372 
(33.755, 29.545), zagraniczna 9.258 
(15.938, 12.551). Zapasy na ultimo liz 
stopada wynosiły dla benzyny 18,155, 
na ultimo grudnia 18,439, afty 22.019 į 
15.880, wraz z innymi wytworami ras 
zem produktów 161.614 i 158.377. 

Liczba czynnych rafinerii wynosiła 
25 (22, 26). Ropy przerobiono 40.848, 
była zatem o 1.365 wyższa niż w listo 
padzie, ale niższa o 1.758 niż w gru- 
dniu 1955. Podobnie, gdy w r. 1935 
przerobiono łącznie 509.584 ton ropy, 
to w r, 1956 spadla przeróbka do 
489.061. Spadek wynosił więc 20.323 t. 
czyli 4 proc. 

Wreszcie analogicznie, mimo pewnes 
go wzrostu wytwórczości produktów, 
ilość ich spadła z 468646 w r. 1955 do 
449.753 w r. 1956, tj. o 18.895 wzgl. 
o 5 proc. 

Konsumcja krajowa spadła zarówno 


wszystkich produktach. Grudzień jako 
punkt kulminacyjny sezonu naftowego 
wykazuje najwyższą w roku ilość spo» 
życia nafty wynoszącą 53 proc. łączne” 
go spożycia wewnętrznego. W porós 
wnaniu z listopadem zwyżka wynosi 
7 proc. w porównaniu z grudniem ub, 
roku 17 proc, Nie wpłynęło to jednak 
na ożywienie obrotów w innych produk 
tach, które w stosunku do miesiąca po- 
przedniego wykazują ogólny spadek, 
Najwięcej ucierpiała konsumcja benzy- 
ny jako produktu posezonowego. Ko+ 
rzystniej przedstawiała się sytuacja pod 
względem koniunkturalnym w poró. 
wnaniu z grudniem roku ubiegłego. 
Globalna cyfra ekspedycji krajowej 
wzrosła o 9 proc i z wyjątkiem oleju 
gazowego wzrosła też konsumcja wszys 
stkich produktów. Jeszcze korzystniej» 
szy nawet stan wykazują cyfry całoro+ 
czne: 

Spożycie produktów naftowych na 
rynku wewnętrznym w r. 1936 wynos 
siło w tonach w porównaniu z r. 1935: 
Benzyna 63.926 (61.693), nafta 127.897 
(122.393), olej gazowy 58.245 (54.618), 
oleje smarowe 41.618 (40.432), parafi- 


na 9.417 (8.259), inne 28.074 (26.266), 


razem 329.268 (313.661), 

Ta statystyka za cały rok 1956 wy: 
kazuje po raz pierwszy od szeregu lat 
wzrost konsumcji benzyny. Pocieszają* 
cym jest wzrost konsumcji benzyny w 
porównaniu z r. 1935 o 3 proc. Konsum 
cja nafty wzrosła o 4.5 proc, dzięki ży: 
wemu eksportowi nafty w ostatnim 
kwartale ub. r. 


Eksport spadł z 169.538 ton w roku | 
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1935 do 159.753 w r. ub., tj. o 6 proc. 
Spadł bowiem eksport nafty, oleju ga- 
zowego i parafiny, nastomiast wzrost 
wykazał wywóz benzyny, olejów smas 
rowych, asfaltu i koksu. Największym 
naszym odbiorcą, zwłaszcza w zakresie 
benzyny i nafty, była Czechosłowacja, 
do której eksport wzrósł. Spadła natos 
miast ekspedycja do Gdańska, na ko- 
rzyść Gdyni. Poważnie spadł eksport 
do Szwajcarii z 22,392 na 9.679. 

W samym miesiącu grudniu eksport 
spadł w por. z listopadem o 54 proc., 
zwłaszcza wysyłki nafty i benzyny do 
Czechosłowacji, wskutek wyczerpania 
się kontyngentów. Ograniczenie dos 
staw na cele bunkrowe spowodowało 
spadek wywozu oleju gazowego, a za» 
razem spadek wywozu do Gdańska i 
Gdyni. Wzrosły natomiast wysyłki do 
Niemiec. Na pozłomie utrzymał się 
eksport do Austrii. Do Jugosławii oe 
prócz poważnych ilości parafiny szły 
już pewne ilości oleju smarowego. Nad 


„| to wysłano pewne produkty przez 


Gdańsk transytem, oraz do Wegter, 
Grecji i Włoch. > 
Ogromny wzrost koniunktury na 
światowych rynkach naftowych tylko 
minimalnie wpłynął na polepszenie się 
sytuacji naszego przemysłu  rafineryje 
nego, ze względu na niemożność kon 
kurowania z cenami Ameryki 1 Rumus 
nii į deficytowość naszego eksportu, 


Okrucieństwo hiszpańskiej 
wojny 

Paryż. 10. 2. (ATE). Przeprowadzo- 
wadzona przez lekarzy sądowych ses 
kcja zwłok ofiar wyrzuconych przez 
morze na zachodnim wybrzeżu Fran» 
cji, nie wykazała żadnych ran ani też 
śladów gwałtownej śmierci, Należy 
wobec tego przypuszczać, że nieszczę” 
śliwych skutych kajdanami wrzucono 
żywych do morza. 


Dniestr grozi wylewem 


Stanisławów. 10. 2. (Tel. wł.). Na 
Dniestrze w Dubowcach pow. Stanie 
sławów, utworzył się zator lodowy na 


"długiej przestrzeni ok. 2 km. Stan wos 


dy podniósł się do 2 i pół metra pos 
nad poziom normalny. Woda zalała 
trzecią część nizin we wsi Dubowce i 
w Przysjiółku Przewozy, Drugi zator 
lodowy długości półtora kilometra pos 
wstał poniżej mostu kolejowego nas 
przeciw przysiółka  Chmielówka. 
Część niżej położonych zabudowań 
jest zalana. Komunikacja kołowa do 


Dubowiec jest przerwana. Władze 
zorganizowały akcję  przeciwpowoe 
dziową. 


Złodzieje strzelają 
do kolejarzy 


Warszawa, 10. 2. (Tel, wł. — s, b.) 
Na stacji Krośniewice postrzelono z du 
beltówki dwu zwrotniczych Franciszka 
Guza i Feliksa Jankowskiego, Obu 
zwrotniczych przewieziono do szpitala 
kolejowego w Warszawie, Jak się okas 
zało, po przejściu pociągu towarowego 
kolejarze zauważyli duże bryły węgla, 
leżące w pobliżu przejazdu, Gdy zbli: 
żyli się do tego miejsca, nagle schowa: 
ny za węglem człowiek strzelił z dubel 
tówki w ich stronę, po czym zbiegł. 
Sprawcą okazał się Jan Pietrzak, zna; 
ny węglokrad, którego aresztowano. 


LICHWA KARTELU RYŻOWEGO 

Warszawa, 10. 2. (Tel. wł, — s. b.) 
Na terenie Warszawy kupcy skarżą się 
na kolosalny brak ryżu i tłumaczą to 
tym, że kartel ryżowy chcąc wysprze- 
dać gatunki gorsze ryżu, które ma na 
składzie, nie wypuszcza lepszych, chcąc 
zmusić kupców do wykupowania gatun 
ków gorszych. 


POLSKIE STATKI WIELORYBNI- 
CZE 

Warszawa, 10, 2. (Tel. wł. — s. b.) 
Rybołóstwo nasze na morzach otwate 
tych rozwija się coraz bardziej. Osta- 
tnio są przygotowane dwa statki do po: 
łowu wielorybów na morzach północ: 
nych, 
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W związku z onegdajszym 'kul 
Macieja ERANS E A 
clotki i Belci“ otrzymujemy następujące 
uwagi: 

'Wnukowie ciotki „hrabiny i pięknej 
Belci".. Wnukowie? skąd Ciotka bys 
ła, o ile mi wiadomo bezdzietna, a 
Belcia poszła do klasztoru. 

A tu nagle — wnukowie. 

No, ale mniejsza o to. To tylko — 
przenośnia. 

Nie wiem też, jak to było z tymi 
biszkoptami, które ponoć „Jan — los 
kaj" zanosił do brzydko pachnących 
suteryn. 1 

Za sam ów „rulon lśniących półim= 
periałów”* pana Wokulskiego możnaby 
biszkopiami całą ówczesną, a nawet i 
teraźniejszą Warszawę nakarmić, 

Za resztę pieniędzy, kupiła sobie 
hrabina wraz z Belcią... chyba majątek 
ziemski? Czy ja wiem? Cóż bowiem 
można się spodziewać po takiej Belci, 
co to Wokulskiego zgubiła? No a 
dla biednych — wiadomo — biszkop- 


ty. 

Mniejsza i o Belcię. Umarła już das 
wno, jak i ciotka jej i Wokulski i ci 
wszyscy biszkoptami żywieni biedni. 

Teraz żyją ich potomkowie, Dalej są 
hrabiny, są piękne Belcie, a nawet 
Wokulscy, Żyją też jak dawniej bież 
dni. Tylko hrabiny i Belcie nie 
zbierają już złotych półimperiałów od 
różnych Wokulskich na Bożych Gros 
bach, tylko urządzają bale: „na bies 
dnych“, „na ślepych”, „na ` sieroty“ 
i t. p. ś 

To znowu nie 
Freudmanowi, 

Razi go, że pan Jerzy z panną Jos 
asią piją sobie winko, i że to właśnie 
z tego wina dochód idzie na obiady 
dla niezamożnych studentów. 

Razi to pana F., że „kilkanaście os 
sób traci niepotrzebnie czas i drze ze» 
lówki na chodzenie na posiedzenia 
kilkadziesiąt razy w ciągu dwu tygo» 
dni". (Chyba dwa razy dziennie). 

Pan by wolał, żeby tych samych kile 
kanaście osób spędzało pożytecznie 
czas na siedzeniu w kawiarni, czy cus 
kierni, gdzie pomiędzy obgadaniem jes 
dnego a drugiego znajomego, wtrą- 
cltby słówko o doli „tych biednych 
studentów“, 

Drażnią pana i gnębią, owe „dwa ty: 
godnie wytężonej i ofiarnej pracy 
społecznej”. Wolałby pan, aby ludzie 
w całym kraju w jednym dniu, czy tys 
godniu wyrzekli się drugiego, czy 
trzeciego dania i pieniądze w ten spos 
sób oszczędzone przeznaczyli na obias 
dy dla głodnych. 


podoba się panu 


Przepraszam, Jak? Drugiego albo 
trzeciego dania? 
Ależ ręczę panu, że ludzi, którzy 


jadają obiad z trzech dań, jest w Pol» 
sce maximum 30 proc. A po drugie: 
poco?! Przecież jedno danie, to jest 


oszczędność 20—30 gr. na osobę zale: 
dwie. 

Ale Pan by wolał, żeby ludzie balos 
wali sobie, a składali na biednych sos 
bie. Nieprawdaż? 

Istnieje, o ile Panu wiadomo taka 
instytucja. -- Pomoc zimowa. — Tam 
to właśnie ludzie składają pieniądze, 
tak jak Pan sobie tego życzy: bez bas 
lu, czy zabawy. Przy czym zupełnie 
niezabronionym jest, aby ktoś na ten 
cel wyrzekł się nawet i całego obiadu. 
Czemu nie? 

A jeśli Pan woli, zamiast na zabawę, 
powiedzmy „na ociemniałych”, pójść 
na bal „Tow. matek panien na wyda: 
niu“, albo „Tow. wzajemnej adoracji“, 
proszę bardzo. Przecież nikt pana nie 
zatrzymuje! 

Tam przynajmniej nie będzie Pan 
miął tej świadomości, że za wino, któż 
re Pan wypije, czy za indyka, którego 


Jedna z najmilszych chwil... 


interes 


Istotnie ludzie dowiadują się o wygranej 
na loterii w okolicznościach najróżnieja 
szych — najprostszych i najdziwniejszych, 
czasem wręcz humorystycznych, Pewien 
młody urzędnik, który w ostatniej loterii 


| 


wygrał wraz ze swą narzeczoną jedną z głós | 


wnych wygranych, opowiada, że wracając 
tramwajem z biura przeglądał gazetę i zaje 
szał do tabeli. W pewnej chwili po prostu 
oniemiał, gdyż numer losu, na który padła 
jedna z wielkich wygranych, wydawał mu 
się identyczny z jego losem. Sięgnął do 
kieszeni, aby odszukać los, był jednak tak 
podekscytowany, że długi czas nie mógł go 
znaleźć; po kilku chwilach stwierdził, że 
mumery -są identyczne. Nie wierzył jednak 
jeszcze; na przystanku wybiegł z tramwaju, 
wsiadł w taksówkę i kazał jechać pełnym 
gazem do kolektury. Z daleka zobaczył już 
na szybie swój numer wymalowany wiele 
Kimi literami. Dopiero teraz uwierzył. 


Kupiec z dużego miasta prowincjonalne» 
go, na którego los padło niedawno 100.000 
zł. opowiada, że cała jego rodzina wiedziała 
już o wygranej, wszyscy wierzyciele już 
wiedzieli, a on nie miał pojęcia o swym 
szczęściu; wyjechał bowiem na kilka dni za 
interesami do szeregu miejscowości, nie pos 
zostawiając adresu; kiedy powrócił do dos 
mu, zastał już podjętą przez żonę wygraną. 

Inny szczęśliwiec wspomina, że pewnego 
dnia zapuka ktoś do jego mieszkania: W 
drzwiach. ukazał się jakiś starzec i spytał, 
czy mówi z panem K. Otrzymawszy twier« 
dzącą odpowiedź, oświadczył z powagą: 
„Szczęście zawitało w dom panal" Pan K. 
odniósł w pierwszej chwili wrażenie, że ma 
do czynienia z kimś niespełna rozumu, kie; 
dy jednak po chwili dowiedział się, że nie» 
znajomy jest urzędnikiem kolektury, w któ+ 
rej stale kupował los — zórientował się, że 


(Dokończenie) 


Coś w nim wie, że ktoś, niedawno u: 
niósłszy ostrożnie skrzydło baldachi: 
mu „lekkimi rękami zdejmował mu z 
szyi coś brzęczącego. Nie może sobie 
tylko przypomnieć teraz we śnie, coby 
to mogło być, choć wie, że gdyby soz 
bie przypomniał, zerwałby się na róż 
wne nogi z krzykiem, że stała się jakaś 
rzecz groźna i straszna. Cóż z tego jed- 
nak, że to wszystko wie? Tęczowa 
muszka tej świadomości jest mała i 
bezsilna, wobec bezbrzeża obezwłaz 
dniającej mazi snu, do której przylepi: 
la się skrzydłami... 

Masywny cień komnaty zaczyna tos 
pnieć i spływać ku dołowi wdłuż mos 
drych szpar w okiennicach. Rozwie: 
szony od wczoraj na wysokim opare 
ciu fotela, wyłania się oto z mroku 
adświętny, dworski strój skarbnika, a 
na białeczarnych kwadratach posadze 
ki, dwa płaskie o biało = czarnych, 
kwadratowych kokardach. trzewiki z 
dużymi, klarnrami, 


| A skarbnik śpi.. Tak jak nie poznał 
„przed chwilą znajomego brzeku oby: 
dwu kluczy od skarbca, tak nie wyczu 
wa obecnie bliskości weselnego dnia 
zaślubin królewskich, choć od lat bu- 
dził się pierwej niż ptaki... Odświętny, 
dworski strój garbi się na wysokim 
oparciu i jest niczym upiorny ptak o 
zwisłych skrzydłach, patrzący tępo w. 
stronę ogromnego łoża. 
Zaś szpary okiennic z każdą chwilą 
stają się coraz bardziej świetliste i złoż 
"te. 


W mrocznej czeluści małego skarb= 
czyka jest cicho i wilgoinie. Przez o 
kratowaną rozpadlinę widać tylko sza: 
firowy spłacheć nieba i nic.. Bez 
ruch i martwota... Martwota i bezruch... 
Czasem tylko niespodzianie na wyso» 
kim skrawku nieba zaszeleści skrzy: 
dlata, rozkrzyczana chmura mew, zaz 


„l różowi, zazłoci się w słońcu i niknie. 


„DZIENNIK POLSKI“ piątek, 12. lutego 1937 r. 


INACZEJ? 


pan zje karmią się potem głodni stu- 
denci. 

A co do tych trzech obiadów, to za 
tych 128 zł., którym Pan tak uraga, 
można wydać w garkuchni 640 obia- 
dów. 640 zup i „żałosnych sznycel< 
ków“. z x 

Czy naprawdę myśli Pan, że wygło: 
dniały student, pożerając gorącą zupę 
i smakowity sznycel, myśli o tym, że 
kiedyś, gdzieś na zabawie pan Jerzy 
pocałował pannę ]Joasię? A jeśli nawet 
myśli, to napewne „Niech im Pan 
Bóg da zdrowie, że za ich wino i ich 
całowanie, ja mogę zjeść ciepły obiad". 

Ale pana to razi: że akurat za wino, 
wytrawne czy czerwone wino panny 
Joasi, studenci jedzą obiady. 

A może.. Drogi Panie, może wolał 
by Pan — inaczej — może biszkopty? 


MARIA KOBIELUSZÓWNA. 


ten kwiecisty styl oznacza wielką wygraną; 
istotnie wygrał 50.000 zł. 

Niewątpliwie chwila dowiedzenia się o 
wygranej na loterii — to jeden z najmils 
szych i najwesclszych momentów. Aby 
mieć w życiu taką chwilę, trzeba, oczywi 
ście, przede wszystkim grać na loterii. Im 
wytrwalej gramy — tym szansa nasza ros 
Śnie zgodnie z teorią prawdopodobieństwa. 


A na moment, kiedy dowiemy się o wiels 


kiej wygranej, warto nawet dlużej pocze, 
kać. 


WALUTY 
Lwów, dnia 11 lutego 


Belgi belgijskie 89.20 — 88.87, dolary as 
merykańskie 5.28 i pół — 5.26, dolary kae 
nadyjskie 5,28 — 5.25 i pół, floreny holen 
derskie 288.70 — 287.00, franki francuskie 
24,71 — 24.57, franki szwajcarskie 120.80 — 
120.00, funty angielskie 25.97 — 25.81, gul» 
deny gdańskie 100.20 — 99.80, korony cze» 
skie 16.50 — 16.00, korony duńskie 115.89 
— 115.05, korony norweskie 130,38 — 129.40, 
korony szwedzkie 133.83 — 132,85, liry wł 
skie 24.25 23.25, marki fińskie 11,47 
11.00, marki niemieckie 124.00 — 120.00, — 
szylingi austriackie 94,50 — 93.50, marki 
niemieckie srebrne 131.00 — 127.00. 


AKCJE 


Bank Polski 108.00, Lilpop 13.30, Ostro: 
wiec 28.50, Starachowice 32.75 — 32.30. 
Tendencja nieco słabsza. 


PAPIERY PROCENTOWE 


3 proc. poż. inwestycyjna pierwsza emisja | 
64.75, druga emisja, oraz serie pierwszej i 
drugiej emisji nienotowane, 5 proc. poż. 
konwersyjna 53.75, 5 proc. poż. kolejowa 
51.75 — drobne, 6 proc. poż. dolarowa — 
63.00, 4 proc. poż. premiowa dolarowa 48.00, 
7 proc. poż. stabilizacyjna 450.00 — kupon 


Zostaje po niej pustka, jeszcze bars 
dziej nieruchoma niż przedtem, bliska 
wilgoć i cisza... 


Na pustej, czarnej skrzyni, w której 
od śmierci ostatniej królowej przecho- 
wywano puzdro z perłami, siedzi Ros 
zita. Sztywna, wyprostowana, nieru- 
choma. Jak zaczarowany wąż. Po jej 
smagłej opalonej szyi, jaśniejąc nikło 
w półmroku, krążą sennie trzy sznury 
olbrzymich pereł. Urzeczony, powole 
ny, płynny ruch klejnotów, pręży się 
ku złotawemu karkowi dziewczyny, 
by potem ,z cichym chrzęstem przewie 
nąć się ku drugiej stronie szyi i speł- 
znąć powoli po smagłej skórze, ku 
piersiom. I znowu to samo pieściwe, 
ociągliwe plezienie się ku górze, to sa: 
mo powolne przewalanie się jednego 
sznura przez drugi, ocieranie się o skóż 
rę to grzbietem, to bokiem, to spodem.. 
Z potwornym opanowaniem i spoko: 
jem, całą tęczową powierzchnią spijae 
ja oto wygłodniałe klejnoty ciepło tes 
go żywego ciałą. Nie spieszą się wcale. 
Z samego głodu i zachłanności trą o 
ciepły atłas skóry z powolną powścią: 
gliwością, w powściągliwości tej wła: 
Śnie nienasycone, żarłoczne i straszne. | 

Ścierpnięta, zamarła w. bezruchu nie 
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161.62, 4 proc. poż. konsolidacyjna 51.88 — 
50.25 — 50.13 — 50.38 -- trzy, ostatnie dros 
ne. 


DEWIZY 


Belgia 89.02 — 89.20 — 88.84, Berlin — 
212.78 — 211,94, Gdańsk 100.20 — 99.50, — 
Amsterdam 288.00 — 288.70 — 287.30, Kos 
penhaga 115.60 15.89 — 115.31, Londyn 
25.90 — 25.97 25.83, N. Jork czeki 5.28 
i jedna czwarta — 5.29 i pół — 5.27, N. 
Jork kabel 528 i pół — 5.29 i trzy czw. 
te — 5.27 i jedna czwarta, Oslo 130.38 
129.72, Paryż 24.65 — 24.71 — 24.59, Prag: 
18,42 18.47 — 18.37, Sztokholm 133.50 — 
133.83 — 133.17, Zurych 120.50 — 120,80 — 
120.20, Wiedeń 99.20 — 98.80, Mediolan — 
27.98 — 27.78, Helsinki 11.44 — 11.47 — 
1141, Montreal 5.29 i jedna czwarta — 5.26 
i trzy czwarte. 
Tendencja przeważnie mocniejsza. 
PARYŻ. N. Jork 21.44 i pół, Londyn — 
105.05, Mediolan 112,95, Zurych 490.00, Ber 
lin 864.00, Belgia 362.50. 
ZURYCH. N. Jork 438, Londyn 21.47, — 
aryż 20.44 i trzy czwarte, Mediolan 23.07 
i pół, Belgia 73.95, Amsterdam 239,40, Oslo 
107.90, Kopenhaga 95.85, Sztokholm 110.70, 
Berlin 176.30. 


GIEŁDA ZBOŻOWA 
Lwów, dnia 11 futego 


Na Giełdzie obroty w pszenicy, życie, 
jęczmieniu, mące oraz egzekutywne kupno 


Naogół ceny niezmienione. 

Tendencja utrzymana, usposobienie spos 
kojne. 

GIEŁDA NABIAŁOWA 

Za 1 lite: 


mleka pełnego na miarę 3.18—0,20 zł. 
mleka w but. z dost. do domu 0.24—0.26 zł. 
śmietany kwaśnej 1.00—1.00 zł, 
śmietany słodkiej kawowej  080—0.80 zł, 
Za 1 kilogram: 
masła deserowego w bloku 3.20 zł. 
masła stołowego 5,10 zł. 
masła kuchennego 290 zł. 
za 1 kg. jaj 1.60 zł. 


ATE S E) EEEE EEA 
Wielorybie narzeczone 


Znany podróżnik Harold W. Sleas 
ford opisał bardzo ciekawe zwyczaje 
zaręczynowe na wyspach Polinezyjs 
skich, Żadna z tamtejszych piękności 
nie wyjdzie zamąż dotąd, dopóki nie 
zda egzaminu z odwagi, Przed obrzęda 
mi ślubnymi dziewczęta wypływają na 
morze, uzbrojone w „sawo“, w pewien 
rodzaj dzidy. Wszystkie starają się 
podpłynąć jaknajbliżej do atakującego 
ich wieloryba, wbijając w jego boki 
tównocześnie wszystkie dzidy. Sleas 
ford był świadkiem tej przedślubnej 
sprawności, 

Zabity wieloryb został wyciągnięty 
na brzeg, gdzie na odważne dziewczęta 
oczekiwali starsi. Wieloryb został 
poćwiartowany, dziewczęta przybrane 
kwiatami oraz pomalowane na całym 
ciele jaskrawymi barwami. Następnie , 
w uroczystym pochodzie udali się 
wszyscy do siedziby starszego szcze» 
pu. Tu oczekiwali na dziewczeta przys 
szli ich małżonkowie, którym oddano 
je wśród tańców oraz śpiewów. Zas 
częła się ślubna uczta, H. W. Sleaford, 
zaproszony jako gość, otrzymał pieczo 
ne serce wieloryba. 


czuje Rozita niczego. W głowie ma 
pustkę bezdźwięczną a w oczach przy. 
mkniętych mgłę. Tak, jakby upiorna 
siła pereł wypiła z niej przede wszyste 
kim pamięć wszystkiego i myśl 
Kiedy bezsilne walenie starczych 
pięści o żelazną płytę zatrzaśniętych 
od wewnątrz drzwi, wstrząsnęło ciszą, 
kiedy obłędny skowyt prośby wił się 
po tamtej stronie, ani jej drgnęty poz 
wieki, Ostatni raz pomyślała przytoe 
mnie o dziadku w chwili, kiedy w pus 
ste, do głównego skarbca wystawione 
puzdro, kładła trzy sznury — za przy: 
kładem owego przed wiekami zmarłe: 
go chłopca — nawleczonych na nić 
zaskrończych jaj mogących z daleka 
do złudzenie przypominać perły —, i 
wtedy jeszcze kiedy z zodiakowego 
zamka wyjmowała — by zabrać go i 
pochować wraz z sobą — ów dziwny 
do czarnoksiężnego rebusa podobny 
klucz, bez którego nikt nigdy już mae 
łego skarbczyką otworzyć nie potrafi. 
A potem, kiedy zapadła na nią żela 
zna płyta, kiedy na zewnętrznej jej 
stronie cały Zodiak odskoczył i za: 
mar w symetrycznym, nie niemówiąs 
cym kole, było jej tak, jakgdyby mię: 
dzy jej myślą a światem zatrzasnęła się 


su 


/ 3 
Piątek 


Eulalji 
Jutro: Katarzyna 


Wschód słońca -6'59 
Zachód „ 16:43 


GODZINY PRZYJĘĆ W RE: 
DAKCJI 
SKIEGO". W redakcji „Dziennika 
Polskiego* przyjmuje się codziennie 
1— z wyjątkiem niedziel i świat rzym. 
kat. — WYŁĄCZNIE od godz. 
12—13. W innych godzinach BEZ» 
WZGLĘDNIE żadnych, spraw Res 
dakcja nie załatwia. 


REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 
TEATR WIELKI: 


Piątek, dnia 12 b. m. godz. Səma wiesz 
Występ Ruth Sorel i George 
Sobota, d 15 b. 

ń ceny 
dnia 14 bi 
ge — ceny à 
dnia 14 b. m. g 


12 


lutego 1937 


15 b. m. godz. 7.30 w. 


e snem” emiera. 


POWSZECHNY TEATR ŻOŁNIERZA 
(dawniej Teatr Rozmaitości); 
19,30 wieczorem 
a" — operetka 


operetka 


„CUGANERIA” 


TO MIESAKOWITE WIECZORY 
ATRAKCYJNEJ ZABAWY 


TUT ATEL EAA 
ATRY: 


nister tańczy" — polska 


KINOT 


e przed bitwą”. 
ńskje morza” oraz „Caly Pas 


dni w Raju“ 
ńsk 


„DZIENNIKA POL: | 


ZM - „DZIENNIK POLSKI" piątek, 12. lutego 1937 r. 


Depesza Prezydenta Rzeczypospolitej 


z wyrazami współczucia dla wojew. Beliny-Prażmowskiego 


Prezydent Rzeczpospolitej prof. dr. 
Ignacy Mościcki. nadesłał. do wojewas 
dy lwowskiego Beliny + Prażmowskier 
go następującą depeszę: 

— Proszę przyjąć wyrazy najszczere 
szego współczucia wobec wielkiej, niee 
powetowanej straty. 

(-) Ignacy Mościcki 

Dalsze kondolencje. P. wojewoda 
lwowski Belina*Prażmowski i Jego 
małżonka otrzymali przeszło tysiąc des 
pesz i listów z kondolencjami po stra: 
| 


cie najstarszego Syna ś, p. Zbigniewa 
Władysława Prażmowskiego, podpo» 
rucznika szwoleżerów. 

M. i. depesze nadesłali wszyscy 
członkowie Rządu, Marszałkowie Seje 
mu i Senatu, marszałkowa Aleksandra 
Piłsudska, pułkownik Walery Sławek, 
prezes Banku Polskiego Byrka, prezes 
P.K. O. Gruber, wszyscy Wojewodos 
wie, Wiceministrowie, pp. Bobkowe 
scy, Janusz Radziwiłł, Leon Habsburg 
z Bielska i t. d. 


W uzupełnieniu naszych informacyj 
l o rewizjach, przeprowadzonych u 
członków lwowskiego Oddziału Ligi 
Ochrony Praw Człowieka przytacza* 
my poniżej motywy, jakimi kierowały 
się władze bezpieczeństwa, wydając 
polecenie przeprowadzenia rewizji, 
Przed rozpoczęciem rewizji, wręczono 
rewidowanym * następujące jedno. 
brzmiące pismo: 
- Sędzia Okręgowy Śledczy Rej, IV. 
we Lwowie 
dnia 5 lutego 1937 r. 
IV. Kps. 20/37. 
Postanowienie. 

Śędzia Okręgowy Śledczy Rej. IV. 
we Lwowie — po rozpoznaiu wnios 
sku Prokuratora Sądu Okręgowego 
we Lwowie z dnia 3. lutego 1937 r. 
Nr. IX. Ds. 2557 — dnia 5 lutego 
1937 na zasadzie art. 150 par. 1 kpk. 

postanowił 

a) zarządzić rewizję domową i 0- 
ROOS TUNE PA RTR NE PAŁ, 

a to celem wykrycia dowodów u: 
działu tej osoby w Komuni» 
stycznej Partii 
niej Ukrainy (K. P. Z. U.) 
względnie w Międzynarodowej Or» 
ganizącji Pomocy  Rewolucjonistom 


(M. O. P. R); 


RAJ: „Śmiertelny skok”, 

STYLOWY; „Lekkoduch“ oraz rewia. 

RJ, „Śmiertelny skok" w gł, roli Harvv 
iel 


TON: „Žólty skarb”, 
UCIECHA: „Tajemnicza dama“ i rewia, 


SERWIS 12-10 osobowy 58 sztuk. 


SA” 45— zł. 7%8i 


poleca 


Kazimierz LEWICKI m. mace 10 


FOTOPLASTIKON — pl. Mariacki 5, 
„KTTZBUEFIEL", 
— DZIŚ DAWNO OCZEKIWANY WIE 


CZÓR W TEATRZE WIELKIM. Całe mias 
sto jest pod wrażeniem dzisiejszego wieczoź 


a jakaś nieprzebyta zapora. Coś 
się w niej samej zawarło, zacięło, zas 
skoczyło, pomylone myśli — niczym 
tamte zodiakowe znaki, . rozprysnęły 
się w nic nić ce koło i znierucho- 
miały na z 


słowo „żaż 


A które nie miało ani 
końca ani początku, Nie wi Czy 
ę w skarbczyku już wiek 
| za sto lat dopieró będ: 
nim tak: zamknięta? Czy to jest d 
nigdy, wczoraj czy zawsze, linia 
zomość czy ciasny obs 
vód kola... Któż zgadnie... y 


Nagle, za okrałowaną rozpadliną o2 
kna, pękło powietrze od armatniego 
strzału, Raz, drugi, trzeci... Zatrzęsło 
ię słońce a potem dudniło raz po raz, 
rpane radosną siłą wiwatowych 
, podczas kiedy błękitny skrawek 
nieba, buchał za każdym razem ku 
górze chmurą płoszonych hukiem mew. 
Obłąkane oczy Rozity rozwarty się 


teraz na oścież, aż do samego dną due 
szy, Coś w niej także zaszumiało w tej 
chwili także, coś w.. jej najgłębszym 
wnętrzu krzyknęło równie żałośnie i 
rozdzierająco jak mewy, coś się z pta: 
kami tymi szarpnęło z niej ku niebu, 
ku słońcu, ku wolności.. Ale nie pos 
myślała nic.. Tego nawet, że oto cała 
rozpadliną okna szumi chmurą czyichś 
różowych, najdroższych ust... 

Siedzi sztywna, wypfostowana, oples 
ciona lśniącymi wężami sennie pełza: 
jących pereł, a jej sowie, przerażone 
oczý patrzą przed siebie jak w prze- 


A może to było całkiem inaczej? 
Od początku do końca inaczej? 

Może nie było ani takiego króleńvie 
cza, ani takich perel, ani takiego ko- 
chania, ani takiej Rozity? 

A może wszyscy byli, tylka nązy: 
wali się inaczej? 4 

Nie wiem... Może. 


KONIEG 


Zachod: | 


l 


zwi kn RÓD ZZ RZEZ 


b) dokonanie tej rewizji zlecić 
Wydziałowi  Śledczemu Komendy 
P. P. m, Lwowa; 

c) przesłać w powyższym celu do 
Wydziału Śledczego PP. m. Lwowa 
odpisy tego postanowienia dla doręż 
czenia osobie wyżej wymienionej 
przez organ prowadzący rewizję, 
przy jej rozpoczęciu. 

Uzasadnienie, 

Postanowienie powyższe znajduje 
uzasadnienie w przepisie art. 142 
par. 1. kpk. ile że z- nadesłanych 
przez Prokuratora akt dochodzeń 
wynika, że osoba w sentens 
cji wymieniona jest dos 
statecznie podejrzaną o 
udział w K.P.Z. U. względnie 
w M. O. P. R. a zatem o popełnies 
nie przestępstwa z art. 97 par. 1 kk., 
a dokonanie u niej rewizji może 
przyczynić się do dostarczenia do» 
wodów winy w tym kierunku. 

Kazimierz Czechowicz 
Sędzia Okręgowy Śledczy. 

A'więc wszyscy rewidowani byli 
„dostatecznie podejrzani o udział w 
K. P. Z. U. względnie „M. O. P. R 
Oto urzędowo stwierdzone motywy 
kwidacji osławionej na gruncie lwow» 
skim Ligi Ochrony Praw Człowieka. 
 DZZBJTDEA OCHFZTYSONIORCWAEOYCHTPYTWOTYCNEM 
ru. fanecznego słynnej pary Ruth Sorel i Ges 
Groke, którzy w triumfalnym objz» 
j ych metropolii świata, odwie 

jeż Polskę i wystąpią dziś w nas 
szym mieście tylko jeden raz, w Teatrze 
Wielkim, początek o godzinie 8 wieczorem. 

Jutro w sobotę komedia Vaszary'ego p. t. 
„Małżeństwo co cenach najniższych, 

— NIEDZIELNA , POPOŁUDNIÓWKA 
W TEATRZE WIELKIM. W niedzielę, dnia 
14 b. m. o godzinie 3.30 po południu, po cts 
nach najniższych komedia „Małżeństwo“ — 
pióra węgierskiego pisarza Vaszary'ego. Obs 
sada premierowa, reżyseria A. Cwojdzińskie 


— OPERA — TEATR WIELKI. „Cars 
men“, jako inauguracyjne przedstawienie Os 
becnego cyklu operowego daje Teatr Wiels 
ki w niedzielę dnia 14go b. m. z występem 
ulubienicy publiczności lwowskiej i najleps 
szej przedstawicielki roli tytułowej p, Wans 
dy Wermińskiej. Niezapomniana kreacja jas 
koteż przepiękny głos, jakim nas darzy p. 
Wanda Wermińska w tej operze sprawiają, 
że rola ta w jej interpretacji wyrasta na mias 
rę światową. Obok niej w roli Don Josego 
wystąpi bezsprzecznie najlepszy nasz tenor 
o przebogatym głosie p. Michał Hołyński, 
Również sensacyjnie zapowiadaja się dalsze 
przedstawienia z udziałem pp.: W. Wermińs 
skiej, St. Gruszczyńskiego, Z. Dolnickiego 
i R. Wragi, — Bilety do nabycia w kasie 
Teatru Wielkiego oraz w składzie nut Seys 
fartha, ul. Akademicka 6. 


— MAGAZYN POŚCIELI R. DRZAŁA, 
Lwów, Chorążczyzny 5, poleca kołdry, mae 
terace, przerabia kołdry po 4 zł., materace 
po 6 zł, przyjmuje pierze do prania, tel. 
29481, 1540 


— SŁUCHOWISKO „MOZART I SA« 
LIERI". Obraz „Mozart i Salieri" pochodzi 
z cyklu tak zwanych małych tragedii Ales 
ksandra Puszkina, powstałych w r. 1830, 
w kulminacyjnym okresie rozwoju talentu 
wielkiego poety rosyjskiego, Arcydzieło 
Puszkina wykonają przed mikrofonem. 
kowskim pp.: Karbowski i Modzelewski, 
dziś, w czwartek, o godzinie 19.00. W ras 
mach audycji poświęconej uczczeniu setnej 
rocznicy zgonu wielkiego pisarza, obchos 
dzonej obecnie przez cały Świat kulturalny, 
W drugiej części audycji  puszkinowskiej, 
Janina Hubertowa odśpiewa pieśni kompos 
zytorów rosyjskich do słów wielkiego poety 
raz nadany zostanie z płyt poemat symfo+ 
niczny Mikołaja RimskijęKorsakowa „Ana 
tar", osnuty na utworze Puszkina. 

— RADIO W ŚWIETLICACH DLA BEZ 
ROBOTNYCH. Dzięki iniciatywie i staras 


Str. 7 


Pamiętaj! 


WOLANÓW 


BEE" WZBOGACA BĘ 


Zamów natychmiast los do l-ej klasy 
Ciągnienie 18 lutego 
Adres: Kolektura Loterii Państw. 
J. WOLANOW 


Warszawa, Marszałkowska 154, 
Konto P, K, O. 18814 1714 
mi 


Przed ruszeniem lodów 


Z różnych stron Małopolski wscho» 
dniej alarmowano ostatnio o możliwo: 
ściach powodziowych z powodu na: 
głego ocieplenia się. Ostatnio jednak 
wzmagający się mróz zahamował, pę: 
kanie lodów i zasadniczo zmniejszył 
obawę nagłej powodzi, 


niom ks. kanonika Michała Rękasa i „Radio 
dla chorych“ z funduszów złożonych przez 
radiosłuchaczy ofiarowało aparaty odbior. 
cze z głośnikami Świetlicom dla bezrobote 
nych, zasilanych przez Pomoc Zimową, a 
mianowicie świetlicy Związku Pracy obywa: 
telskiej Kobiet przy ulicy św. Zofii 1, 

głośniki w 2 salach) — Związku Polek przy 
ulicy Wronowskich 2 i św. Wincentego a 
Paulo przy ulicy Teatyńskiej 1. — W świes 
tlicach Związku Pracy Obywatelskiej Kobiet 
przy ulicy Bema 19 i Wronowskich 4, były 
już dawniej zainstalowane aparaty radiowe. 


CHRZEŚCIJAŃSKI PENSJONAT 


„KASZTELANKA” 


Lwów, 3$-go MAJA 12 


telefon 235-21 


OBCHÓD ROCZNICY KORONACJI 
OJCA SW. 


Dnia 12 lutego b. r. minęło 15 lat od chwt 
li koronacji Ojca św, Piusa XI. We Lwowie 
odbędzie się odchód tej rocznicy w nastęe 
pującym porządku: 

1. W niedzielę, 14 b. m. o godzinie 10+tej 
Uroczyste Nabożeństwo A, w Bu 
zylice Metropolitalnej. Archidiecezjalny Ine 
stytut Akcji Katolickiej zaprasza na to Nas 
bożeństwo wszystkie Katolickie Stowarzys 
szenia ze sztandarami, 

2. W niedzielę, 7 .aiarca b, r. o godzinie 
12 min. 30 w sali Teatru Wielkiego, odbęe 
dzie się uroczysta Akademia, której szcze” 
góły zawarte będą w afiszach i komunikae 
tach prasowych. 


— P. WOJEWODA LWOWSKI POWRÓ 
CIŁ DO LWOWA. P. Wojewoda lwowski 
Belina Prażmowski po zakończeniu _obrzęs 
dów pogrzebowych w Warszawie i Obrazo» 
wie pod Sandomierzem, powrócił do Lwowa 
i objął urzędowanie. 


— WIELKI KONCERT DOROCZNY P. 
TOW. MUZ. odbędzie się we wtorek dnia 
16 b. m. w sali P. T. M. (ul. Chorążczyzna). 
Koncert ten będzie jednym z najważniej. 
szych wydarzeń w naszym życiu muzyczs 
nym, gdyż zarówno program, jak i jego wyż 
konawcy budzą wysokie zainteresowanie. — 
Wykonane zostanie między innymi jedno z 
najwspanialszych arcydzieł polskiej literatus 
ry chóralnej: Karola Szymanowskiego „Sta: 
bat Mater*. Wykonawcy: chór mieszany i 
orkiestra P, T. M. pod kierownictwem swe: 
go dyrektora dr. Adama Sołtysa. Solistycze 
ne partie śpiewać będą: pp. Stanisława 
Korwin » Szymanowska, Stefania EO 
wna i Roman Wraga. Bilety w cenie do zł. 
4, do Tt w Magazynie nut G, Seyfars 
tha, ul. Akademicka 6. 

— „ZACZAROWANE KOŁO" przepię: 
kna baśń dramatyczna w 5ciu obrazach L. 
Rydla, zostanie odegrana przez „Scenę 
Gwiazdy” w sali własnej (Franciszkańska 1. 
7), w niedzielę, 21 b. m. Bilety wstępu nie 
podwyższone, mimo ogromnych kosztów 
wystawy — do nabycia w godzinach wies 
czornych w biurze Stowarzyszenia „Gwia: 
zda”, Franciszkańska 7. — Początek przedź 
stawienia o godzinie ISstej (mej wieczór) 
punktualnie, Ą 


— ZARZĄD LWOWSK. KOŁA B, WY: 
CHOWANEK SS. NAZARETANEK przy: 
pomina Członkiniom i Sympatyczkom Koła, 
że rozpoczęcie rekolekcji wielkopostnych 
nastąpi w poniedziałek dnia 15 b. m, © go- 
dzinie 18.30 w Kaplicy SS. Nazaretanek, ul. 
U. Lubelskiej 9. Nauk udzielać będzie O. 
Jacek Woroniecki. 


Str © 


Przyjechali do nowego Ţ 
„Hoteiu Kuropejskiego“ 
Ks. Lubomirski Adam z malżonką — 
wne Woł — Hr. St: nii 


makopaj |Daszowia Hi BANER AIG 
ksander — Ponikwa, Dyr. biura pers, Min. 


Skarbu Drojanowski Wacław — Warsza: 
wa, Insp. Min. Skarbu Gołaszewski Stanie 
sław — Wan , lnsp. Min, Skarbu Kole 
ski Maksymilian — Warszawa, Pułk. Ty. 
szewicz Witold — Warszawa, Pułk. Sas » 
Kulczycki Julian — Warszawa, Niedzielski 
Konstanty, wł. dóbr —  Zamienicc, Hr. 


Russocki Zygmunt, wł, dóbr — Odrzycho» 
„wa, Star. Malicki Tomasz — Tarnopol, Tus 
rzański Eustachy, wł. dóbr — Kurzany, — 
Inż. Jaroszyński Zbigniew z małżonką — 
Malczyce, Dyr. Bykowski Aleksander — 
Zamość, Prekowa Ri 


a, wł, dóbr — Łuka, 

Dr. Słrzetelski Jerzy — Jasło, Bilińska 
EE wł. dóbr — Myców, Pułk, Roze 
owski Władysław — Warszawa, Babiare 
Chi Bolesław, Polskie Radio — Warsza« 
wa. Szatkowski Stanisław, urzednik B. G. 
XK. — Stanisławów, Geklert H., przemysło+ 
(Wiec — Warszawa, Dr. Liszka Konstanty, 
laflwokat — Sokal, Maus Artur Wiktor, 
'przemysłowiec — Stettin, Kpt.  Gąsccki 
„Władysław — Warszawa, Dyr. Freund Leon 
Borysław, Dr. Inż. Prausnitz Paul 
„Hamburg, Dyr. Bogdanowicz Adam — Kras 
ków, Krywicki Marek, przemysłowiec — 
Warszawa, Wolski Roman, wł. dóbr — 
Hankowice, Dr, fil. Schilz Fr. — Katowice, 
"Inż, Ruslan Tulat — Stambul, Hr. Russos 
ska Wiktoryna, wł. dóbr — Lipica Dolna. 


DYŻURY NOCNE 
LWOWSKICH W ROKU 
Tago do dnia 13:g0 lutego, 
spiski RAR? nocne 


%_APTEKAGH 
1957, od dnia 
mają następujące 


A. Aszkenazego ul. Żółkiewska 4, 
2 IM. Tk Augensterna, ul. Krasickich 20. 
3. Mr. F. Barszaka, ul. Łyczakowska 155, 
4. Dr. M. Beisera i Sski, ul, Legionów 25. 


$. Mr. A. Braunsteina, — 
6. Mr. F. Dewcchego, ul, 
7. Mr W. az zę 


Zniesienie. — 
Słowackiego 12. 
ANIA 2 


8. Mr. A. Ehrbara, ul, kowska _3. 
9. Mr. J. GI ALENA "Bajkach. 1. 23. 
10. Mr O. Hellmana, ul. Kopernika 25. 
11. Mr: K. Kajetanowicza, ul. Słoneczna 1. 
12. Mr. J. Kwartnera, Zamarstynowska 54, 


15. Mr, Èl. Lewitesa, ul. Kochanowskiego 
14. Mr. T. Łazowskiego, ul. Gródecka 1. 81. 
15. Mr. H: Messuty, ul. Król. Jadwigi 


16. Mr. J. Mundówny, Bogdanówka l. 67. 
17. Mx. M. Oberlacndera, ul. Piekarska 35. 
; h p sle 1 14. 

go, ul. 


M, Terlecki ego, ul. 


fe Stenzla, plac” Mariacki n 8. 

23. Mr. K: Dilla, ulica Pilsudskiego l. 14. 
— ZMARLI LWOWIE: Stanisław 
Kataban |. 36, Tadeusz Prugar |. 76, Maria 


Dobrucka 1. 67, Juliu 
nisława Stebelska |. 75, Michal Tabloński 1. 
66, Anna Dencka 1. 94, Stefan Pollo l 75, 
Pepi Landau 1. 60, Teresa Voglowa L 92, dr. 
Maurycy Hausman |. 66, Adam Roos |. 79, 
fia Długosz || 51, Bronislawa Medyńska 


łowski 1. 57, Staz 


1, 70, Helena. Jakubows 
$, Blima Mens 
54, Taube Regena 
ka | KĘ RE 


TJ "Dolińska 1. 34, Zofia Brzusz a 
48. 


BACZNOŚĆ, ABONENCI TELE- 
FONICZNI! Lwowskie Ochotnicze 
Towarzystwo Ratunkowe i Lwow: 
Towarzystwo Waiki z Gruźlica zawija- 
damiają, że nadal prowadza kontrolę 
i nadzór nad dezynfekcją aparatów 
telefonicznych, -która w myśl Rozpo- 
adzenia Województwa Lwowskiego 
ży na Abonentach telefonicznych, 
Zgłoszenie: Pogotowie Ratunkowe, 
pl. Strzelecki 6, tel. 201-65, lub: „Dez- 
Tel“, pl, Bernardyński i!, tel, 251:80. 
RZESZĘ SEA ZERA 


Premiera „Zycie snem“ 
odwołana 


Z powodu cheroby artysty Włady" 
sława Krasnowieckiego, premiera sztus 
ki Calderona „Życie snem* w Teatrze 
Wielkim została przełożona z dnia 
dzisiejszego na poniedziałek 15 bm. 
SEREDI AASEN EE E 


WARUNKI ŚNIEGOWE 
W KARPATACH WSCHODNICH 


Worochta: temperatura —2 st, Cal- 
kowite zachmurzenie, cisza. 30 cm stas 
rego śniegu, 5 cm nowego — puch. 
Warunki bardzo dobre. 

Zaroślak: temperatura --3 st. 
chmurzenie, cisza. 112 cm śniegu. 

Sławsko: temperatura —4 st, pogoż 
da, cisza, 52 cm śniegu, wraz z pu% 
chem nowym. Warunki dobre. 

Sianki: temperatura —2 st. Całkowi- 
te zachmrzenie, wiatry południowo 
wschodnie słabe. 62 cm śniegu. 


zaś 


DZI ENNIK POLSKI“ 


3 tek, 1.. lutego 1937 r. 


Kronika z kościoła Św. Anny 


Próstare mury kościoła 
ożywiły się' nieco z chwilą założenia 
„Koła ministrantów“ — co miało mieje 
sce w marcu ub. roku. Prace około u 
gruntowania powstałego towarzystwa 
tak dziś aktualnego. ze względu na wys 
chowawczą stronę młodzieży, nie pos 
zwoliły dotąd nawet na krótką 
wzmiankę o jego istnieniu. „Koło mi 
nistrantów* powstało pod łaskawym 
protektoratem Pizew. Ks. Kan. Rokice 
kiego, Włodarża tutejszej. parafii, któż 
ry żywo interesuje się nadal jego ro» 
zwojem, udzielając cennych rad i 
wskazówek, tak kierownictwu jak i 
członkom, Składamy Mu za to na tym 
miejscu jak najserdeczniejsze podzię: 
kowanie. Współzałożycielem „Koła 
był Przew. Ks. mgr. Kumala, który 
przez pół roku ofiarnie pracował okos 
ło ugruntowania powstałej organiza- 


cji, z woli Przełożonych został jednak | 


przeniesiony na inną placówkę, zaś o% 
bowiązki po nim spelnia obecnie 
Przew. Ks. Prof. Florek. Organizację 
naszą darzy również sympatią p. Les 
wieki — kierownik szkoły im. Kordec» 
kiego, który za zezwoleniem p. Inspek= 
tora Gerlacha — chętnie odstąpił nam 
sali szkolnej na zebrania, z powodu 
braku odpowiedniego pomieszczenia 
przy kościele. + 


Żywo rozwojem „Koła“ interesują 
Przew. Ks. Prof. Gaweł — Katecheta 
wyżej wspomnianej szkoły, oraz 


św. Anny | Pew. Ks. 


Prof. Kunz — Katecheta 
szkoły im. św. Anny, gdyż członkowie 


rekrutują się przeważnie z obu wys 
mienionych szkół. 
„Koło* liczy obecnie ponad 40 


członków, przy czym następują ciąż 
gle dalsze zgłoszenia, Zebrania odby= 
wają się co soboty. Nadto ministranci 
uczestniczą w każdą niedzielę i święta 
na nabożeństwach, uświetniając je nie 
tylko liturgicznym strojem, ale i karnoe 
ścią w zachowaniu się. Zarząd „K. 
M.*, chcąc uprzyjemnić należącej do 
niego młodzieży chwile pobytu w ore 
ganizacji urządził w dniu 1. lutego br, 
tradycyjny opłatek ministrancki, który 
zgromadził ponad 70 osób. Uroczy: 
stość zagaił i zebranych przywitał 
Prezes „K. M.*, na co pięknie odpo: 
wiedział obecny również Ks. Mgr. Ku- 
mala. Popłynęły wesole kolędy i 
wszyscy zasiedli do przygotowanych 
stołów. Wśród zebranych prawdziwa 
panowała rad 

Na zakończenie przemówił do młoż 
dzieży p. Przygrodzki, zachęcając ją 
do dalszej pracy i wytrwania w szeres 
gach organizacji. Uroczystość zakoń* 
czyła wspólna fotografia, Wszystkim 
Łaskawym P. T. Ofiarodawcom, któż 
rzy przyczynili się do uświetnienia tej 
uroczystości, jakoteż Bractwu Dobrej 
Śmierci przy tut. kościele Zarząd „K. 
M.“ składa staropolskie „Bóg zapłać". 


Po boznicach grasował 15-letni 
pomocnik blacharski ...i kradł 


(a) Do „Izby zatrzymań“ przy ulicy 
Kazimierza Wielkiego“ 1. 30, dopro+ 
wadzony został w dniu wczorajszym 
niejaki Sender Goldfischer, liczący 15 
lat, pozostający bez zajęcia i miejsca 
zamieszkania,, pomocnik blacharski, 
Goldfischer grasował w ostatnim cza 
sie po bożnicach i kradł, co w ręce 
wpadło, Ostatnio przedwczoraj wieczo+ 
rem dał się zamknąć w bożnicy przy ul. 


św. Anny, gdzie skradł tałes i kilka 
drobnych przedmiotów. 

Wychodzącego z bożnicy, po jej os 
twarciu, wczesnym rankiem, Goldfie 


schera zauważył Hersch Uram (ul. A- 
lembeków 1. 9) a podejrzywając w nim 
złodzieja, szedł jego śladem i przytrzy- 
mał go w bożniey przy ul, Furmańskiej 
1.5, po czym zawezwał posterunkowee 
go i oddał go w jego ręce, 

Doprowadzony do komisariatu Gold- 
fischer przyznał się do wszystkich kras 
dzieży i wskazał nabywców kradzios 
nych rzeczy, które kupowali od niego 
w bożnicy przy ul, Węglarnej, Młode* 
go złodzieja doprowadzono do. „Izby 
zatrzymań”. 

MAGAZYN BIŻUTERII 
W MIESZKANIU PASERA 


(a) W czasie rewizji, przeprowadzo- 
nej w dniu wczorajszym w mieszkaniu 
notorycznego pasera Izraela Oswalda, 
wywiadowcy policyjni wykryli jakby 
magazyn biżuterii, Znaleziono tam 
znaczniejszą ilość pierścionków zło- 
tych i obrączek ślubnych, m. in, ob- 
rączkię z napisem „Zofia, 15 czerwca 
1919 r.“, dalej wiele sygnetów, pereł, 
itp, pochodzących z włamań mieszkae 
niowych. Cały magazyn biżuterii z0- 
stał zakwestionowany. Pasera dopro- 
wadzono do aresztów policyjnych, 


NAPAD RABUNKOWY 
NA JUBILERA 


(a) Jeszcze pozostaje w pamięci na- 
pad na jubilera w bramie kamienicy 
przy ul. Kochanowskiego, dokonany 
przed kilku miesiącami, gdy znów po- 
wtórzył się w nowym wydaniu wczo» 
raj późnym Wieczorem. Jubiler Abra- 
ham Schlossmann po zamknięciu swe- 
go sklepu podażał do mieszkania przy 
ul. Szeptyckich 1. 31 4 jak zazwyczaj w 
torebce niósł do domu cenniejszą bi- 
żuterię, Gdy wszedł do bramy, trzech 
młodych osobników zabiegło mu dros 
ge. po czym z rąk przerażonego jubi 


lera jeden z napastników wyrwał to- 
rebkę, zawierającą biżuterię wartości 
1.540 zł, Po dokonaniu rabunku wszys 
scy trzej sprawcy zbiegli w kierunku 
ul, Gródeckiej. 


WYSTĘP ULICZNEGO RABUSIA 


(a) UI. Michalskiego przechodziła 
wczoraj wieczorem Antonina Kubi: 
kówna, studentka Uniw. J. K, (ul, To- 
resiewicza 36), W pewnej chwili przy” 
skoczył do niej jakiś osobnik i wyrwał 
z jej rąk torebkę, zawierająca dowód 
osobisty i rozmaite drobiazgi, warto» 
ści około 17 zł, Rabuś po dokonaniu 
rabunku zbiegł w nieznanym kieran- 
ku, 


NAGŁY SKON EMERYTOWANE. 
GO PORUCZNIKA 


(a) W mieszkaniu przy ul, Zamoj: 
skiego |, 7 zmarł nagle wczorajszej no” 
cy Maksymilian Alfred Tyffert, eme- 
rytowany porucznik, liczący 57 lat. 
Zwłoki odstawione zostały do [nsty: 
tutu medycyny sądowej. 


ZBRODNICZY STRZAŁ W LASZ- 
KACH MUROWANYCH 


(a)Wczorajszej nocy jechał do Tu- 
czap Władysław Hołota, wóit gminy 
Tuczapy w towarzystwie gosp, Józefa 
Misiąga, Gdy wóz przejeżdżał przez 
Laszki Murowane padł z ukrycia w 
kerunku przejeżdżających strzał re- 
wolwerowy, który zranił wójta Holo- 
tę w prawą rękę i w kręgosłup, a jego 
towarzysza w lewy łokieć. Obu przy- 
wieziono. do tutejszego szpitala po- 
wszechnego, gdzie wójt po dokonanej 
operacji rano zakończył życie. 

Napad dokonany został na tle jas 
kichś porachunków osobistych, nie. 
znany bowiem sprawca usiłował na 
wójta we wsześniu ub, r. dokonać zas 
wachu, który jednak nie doprowadził 
do zamierzonego przez niego celu, 


OBŁAWA POLICYJNA 


(a) Funkcjonariusze Wydziału Śled- 
czego przeprowadzili w dniu wczoraj» 
szym na terenie Lwowa obławe, która 
doprowadziła „do aresztów 21 ROA 
rzanych osób 


DWAJ OSZUŚCI — „DYREKTO. 
ROWIE“ POD KLUCZEM 


(a) W ciągu ostatnich tygodni ao 
władz policyjnych napływały donies 


Dr. 4. 


sienia szeregu poszkodowanych osób, 
zwrócone przeciw licznym biurom po* 
średnictwa pracy, a wśród nich szcze- 
gólnie w stronę niejakiego Grzegorza 
Dudy oraz Władysława Dziwita — o 
czym już kilkakrotnie donosiliśmy. 
Pierwszy z nich Grzegorz Duda, li- 
czący 4l lat, założył przedsiębiorstwa 
węglowe: „Reprezentacja ziednoczo- 
nych kopalń węglowych* przy ul. Syk 
stuskiej |. 14 i pozyskał jako. prezesa 
Rady A rzeźnika Jana Hitna- 
rowicza (ul, Św, Marcina 28), który 
włożył do przedsiębiorstwa 600 zł, Ale 
utworzenie przedsiębiorstwa było dla 
Dudy tylko pozorem do podjęcia szer 
szej akcji, zmierzającej do pozyskania 
jak najszerszej klienteli, od którcjby 
za fikcyjne posady w swym przedsię- 
biorstwie mógł pobierać wysokie kau 
cje, Naganiaczem w tej mierze w sieć 
Dudy był niejaki Władysław Dziwit 
właściciel zlikwidowanego już dziś 
biura przy ul, Chorążczyzny |. 15, kto 
ry napędzał Dudzie ofiary, pobierając 
od nich po 30 zł, tytułem pośrednic- 
twa. Od zabiegającego o posadę ma. 
gazyniera — w nicistniejącym magazy- 
nie — Bronisława Malarza, krawca, 
pobrał Duda 600 zł. kaucji, od Stan. 
Posiadły z Przemyśla 50 zł, Piotrowi 
Leszczakowi zaproponówał objęcie po 
sady kasjera i pobrał od niego 100 zł 
wielu innych naciągnał na większe Sue 
my. Kazał tytułować się „panem dy» 
rektorem“ a chociaż był żonatym i 
ojcem dwojga dzieci, pod pozorem za- 
warcia małżeństwa wyłudził od krawe 
czyni Adeli Sz, kwotę 2000 zł. W dniu 
wczorajszym Duda został aresztowa- 
ny; jego śladem za kraty podążył i 
Władysław Dziwit. 

OO I A EEEE 


Poświęcenie nagrobka 
śp. Ludwika Czarnowskiego 
Łyczakowski wzbogacil 


Cmentarz 


-się w ostatnich czasach 'o piękny na: 


grobek, który stanął na I. polu, w 
kwaterze dla zasłużonych, obok gro: 
bowców Gala, Piotra Chmielowskie: 
go, Gabryeli Zapolskiej 1 in. Jest to 
grobowiec, który wdzięczne społeczeń» 
stwo lwowskie wzniosło swemu ulu- 
bionemu artyście i zasłużonemu dyrek» 
torowi teatrów lwowskich $, p, 
kowi  Czarnowskiemu, z inicjatywy i 
staraniem Obywatelskiego Komitetu 
Uczczenia Pamięci Ludwika Czarnow- 
skiego, Komitet ten powstał pod pros 
tektoratem p: Wojewody BelinysPraż. 
mowskiego, Inspektora Armii Gen. 
Rómmla, D:cy O. K, VI. $.p. Gen, Po» 
powicza i p. Prezydenta Dr. Ostrow: 
skiego i wziąwszy sobie za zadanie 
wzniesienia nagrobka dla przedwcze 
śnie zmarłego artysty, znakomicie się 
z tego zadania wywiązał, stwarzając 
rzecz piękną i prawdziwie artystyczną. 
Utrzymany w stylu nowoczesnym na: 
grobek odznacza się prostotą a zara: 
zem szlachetnością swych linii, styli: 
zowana maska śp, Ludwika Czarnow+ 
skiego, odlana w bronzie, uderza po- 
dobieństwem. Twórcą tego prawdzi: 
wie monumentalnego pomnikasnagrob: 
ka jest p. inż. Józef Różyski, asystent 
Politechniki lwowskiej, prof, Szkoły 
Technicznej, zdobywca nagród na wie: 
lu konkursach. Niezwykle staranne i 
solidne wykonanie jest dziełem firmy 
Aleksander Król. Wzniesiony ze skła: 
dek publicznych, grobowiec ten będzie 
trwałym dowodem gorącej idącej poza 
grób sympatii lwowskiego społeczeń* 
stwa, dla świetnego, przedwcześnie 
zmarłego artysty, który wysoko niós' 
sztandar miasta są niezapomniane, 

Przeniesienie zwłok ś, p. Ludwiku 
Czarnowskiego do nowego grobowca 
i uroczyste poświęcenie tegoż nastąp 
w niedzielę, dnia 21:go b. m., o godzi- 
nie l2tej w południe. 
 BEECZTREYBCECIOC TRENT 
Rozpoczęły się 

najcięższe 

zimowe smiesiące, 
Nie wolno zwlekać. 

z wpłatą na pomoc 

dla bezrobotnych.: 
KONTO P.K.O. 70.200 
„POMOC ZIMOWA“ 


Hr. 43 


ZE SPORTU 

p A 

CRACOVIA MISTRZEM HOKEJOWYM 
POLSKI 


W środę wieczorem rozegrany został w 
Warszawie na lodowisku w Dolinie Szwaj» 
carskiej ostatni finałowy mecz hokejowy 
o mistrzostwo Polski pomiędzy AŻS. i 
Warszawianką. Zwyciężyła niespodziewanie 
Warszawianka 4:0 (0:0, 2:0, 2:0) 


wyrównanym. — Wyr się: 
Przedpełski i Meternich. Bramkarz Sznajder 
był zawsze na miejscu, chociaż nie był spes 
zjalnie zatrudniony. 

AZS. grał nierówno i nerwowo, zwłaszcza 
zawiódł drugi atak, najlepszy w drużynie 
był Szabłowski, okresami na wysokości zaw 
dania był również Tupalski. 

Zawody prowadzili pp. Czaplicki i Kry» 

ier, 

: Dzięki temu zwycięstwu Warszawianka 
zdobyla tytuł wicemistrza Polski, spychając 
AZS. do czwartej pozycji. Mistrzostwo Pols 
ski zdobyła definitywnie Cracovia. Końcos 
wy stan tabeli zawodów przedstawia się nas 
stępująco: 


gier pkt, st. br. 
1. Cracovia 5 7 10:5 
2. Warszawianka 5 6 12:3 
3. K. T. H. Krynica 5 6 10;5 
4. AZS. Warszawa 5 6 8:7 
5. Czarni Lwów 5 5 11:7 
6. NZS, Poznań 5 o 0:25 


ZIMOWY RAID SAMOCHODOWY 


Polski Touring Klub urządza z okazji 
„Marszu Szlakiem II Brygady“ raid samos 
chodowy do Worochty, który odbędzie się 
w sobotę, dnia 15 b. m. P. T. K. wzywa 
wszystkich automobilistów do gremialnego 
wzięcia udziału w tej pięknej imprezie. Ree 
gulamin raidu oraz wszelkie informacje mos 
żna otrzymać w sekretariacie Ko 
Lwów, Akademicka 21 (parter na lewo) w 
godzinach 13.50—19:30, gdzie przyjmuje się 
również zgłoszenia. Ze względów organizas 
cyjnych i kwaterunkowych uprasza się o 
* możliwie wczesne zgłoszenia. 


ZAWODY NARCIARSKIE W SŁAW: 
SKU 


W dniu 14 b, m. odbędą się w Sławsku 


zawody narciarskie o odznakę sprawności 
narciarskiej P. Z. N. dla oficerów, odbywa» 
jącego się w Sławsku kursu narciarskiego i 
osób cywilnych, nych i niesto+ 
warzyszonych na trasie 12 klm. organizos 
wane przez Komendę Garnizonu zimowego 
w Sławsku i klub iarski „Bieszczady”. 


s 
Zgłoszenia przyjmuje Komenda Garnizos 
nu do dnia 14 b. m. goi 0.30 przed por 
łudniem w pensjonacie „Trościan”, Start i 
meta przed bramą tego pensjonatu o godzie 
nie Tlstej. 
ELIMINACJE BOKSERÓW PRZED 
MECZEM WIEDEŃ — LWÓW 


W ramach jednej imprezy odbędą się w 
niedzielę, dnia 14 b, m. mecz bokserski Hae 


smonea — Świteż, oraz eliminacje zarządzos 
ne przez LOB. — M będzie 9 par, a 
mianowicie: Lubieński — Grauer (Barkoche 


ba — Rzeszów), Olbert — Truniarz (Polonia 
Przemyśl), Michniewicz — Koprowski, 
(Polonia — Przemyśl). Resztę par tworzyć 
będą zawocnicy Hasmonei i Świtezi, 

będą ciekawą rozgrywką por 
wodnikami Iwowskimi i zanieje 
zedecydują, którzy z nich reprce 
zentować będą kaw Lwowa na międzye 
narodowych zawodach międzymiastowych 
Wiedeń — uwów. Spodziewać się należy zae 
tem ciekawych i emocjonujących spotkań, — 
Zawody oczna się ODU 9 godzis 
nie 19 wieczorem w hali sportowej przy ul, 
Jabłonowskich. 


STARTY POLSKICH NARCIARZY 
NA MISTRZOSTWACH ŚWIATA 
Program mistrzostw narciarskich świata, w 
których startują Polacy, przedstawia się nas 
stępująco: 
Dnia Idego b. m. (piątek) sztafeta 4310 
Xlm. — Polacy nie startują. 
Dnia 13:g0 b. m. (sobota) bieg zjazdowy. 
Startuje; Br. Czech, Marusarze i Schine 
er. 


„Dnia 14go b. m. (niedziela) konkurs skos 
ków otwarty. Startują: Czech, Marusarze 
Stanisław i Andrzej oraz Schindler. 

Dnia 15:go b. m. (poniedziałek) slalom. — 
ga Czech, Stanisław Marusarz i Schine 

er. 

Dnia 16:go b. m. (wtorek) bieg 18 klm. 
złożony i otwarty. Startują: Czech, Marusa+ 
rze i Nowacki. Ten ostatni startuje jedynie 
w biegu otwartym. 

Dnia 17:g0 b. m. (środa) konkurs skos 
ków do kombinacji. Startują: Czech, Marus 
sarze i Schindler. 

Dnia l8:go b. m. (czwartek) bieg na 50 
klm. Polacy nie startuj 

Zamknięcie zawodów. 


STAN ZDROWIA ZIELIŃSKIEGO 


Stan hokeisty AZS. poznańskiego, Zieliń< 
skiego, przebywającego nadal w szpiłalu w 
Toruniu, uległ znacznej poprawie i nie gros 
zi mu już niebezpieczeństwo życia. Stwiere 
dzono, że podczas upadku Zieliński doznał 
pęlnięcia czaszki oraz ogólnych potłuczeń. 


m 
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Repertuar teatrów i kino- 


teatrów: 
BORYSŁAW, Palace: „6 lat miłości”, 
Colloseum: „Miłość szpiega", Grażyna: 
„Niedokończona symfonia". 
BRZOZÓW. Goplana: „Na zgliszczach 


szczęścia”. , 
DROHOBYCZ. Sztuka: „Moja. gwiazde» 
czka', Wanda: „Sztandar“, „Mazur“. 
KAMIONKA SIRUM. Apollo: „Parada 
rezerwistów” 


KOŁOMYJA, Mars: „Rok 2.000“, Gwias, 


zda: „Moja gwiazdeczka”. 

LUBLIN. Apollo: „Romeo i Julia“, Cors 
so: „Szampański walc“ i „Wilhelm Tell", 
Gwiazda: „Zapomniany k" i „Tans 
go zakochanych“, Stylowy: „Tak si 
czy miłość', Venus: „Należę do ciebie” 1 
„Skowronek“, 

PODHAJCE. Sokół; „Klip i Flap“ jako 
indyjscy piechurzy: 

PRZEMYŚL. Olimpia: „Szarża lekkiej ka» 
walerii*. Casino: „San Francisco", Raj: 
„Miasto Anatol". Fotoplastikon: .. 

STANISŁAWÓW. Teatr: „„ 
skiego, Casino: „W. Z. B. nie wylądował”, 
Olimpia: „Słowik Wiednia", Urania: 
nienka z peste s restante“, Warszaw: 
ria Stuart", 


Ze Stanistawowa 
paanika diadan 


DWA WŁAMANIA KASOWE. 
Nieznani sprawcy włamali się do biur 
Sądu Grodzkiego w Rożniatowie pow. 
Dolina, gdzie rozpruli rakiem kasę o% 
gniotrwałą, z której zabrali gotówką 
264 zł. 60 gr. w banknotach 20 zł, i w 
bilonie. Ci sami sprawcy otworzyli sza 
fę z depozytami stojącą w biurze na 
I szym piętrze, Dochodzenia w toku. 

Na post. w Kosowie zgłosił Wincen: 
ty Wołoszczuk księgowy miejscowej 
Kasy Stefczyka, że wchodząc do kasy 
stwierdził, iż ściana lokalu jest rozes 
brana i przez otwór ten nieznany osobe 
nik dostał się do środka, gdzie drą 
giem usiłował wyłamać drzwi w ognio- 
trwałej kasie, co mu się jednak nie 
udało. W kasie znajdowała się gotów» 
ka w kwocie 360 zł. Dochodzenia w 
toku. 

RABUNEK, Na dom Henryka Her: 
mana w. Łyścu, napadli rabusie, którzy 
steroryzowali domowników bronią i 
zabrali ubrania wartości 300 zł., oraz 
gotówkę 1'90 zł, po czym zbiegli w 
kierunku Bohorodczan. 


ZAPORY NA RZEKACH, Na rze: 


ce Łużance pow. Dolina pod Witwicą, : 


na przestrzeni około 400 m. nadmier« 
na ilość kry zatarasowała koryto tej 
rzeki, tak, że odpływ. wody jest utrus 
dniony zaś woda przy wyższym po- 
ziomie zagraża zalewem budynków 
mieszkalnych stojących w oddaleniu 
od rzeki około 80 m. Zatarasowane kos 
ryto rzeki krą nie da się oczyścić, gdyż 
lody w tym miejscu jeszcze nie rozta: 
jały i przylegają do gruntów terenu, 


zaś do-oczyszczenia lodu potrzeba oko 


ło 200 ludzi. 

Stan wody na Prucie podniósł się 
ckoło 9 cm, Na terenie gromady Wołe 
czkowce i Orelca potworzyły się wiele 
kie zapory z kry, które jednak na raz 
zie nie są groźne. 


PRZEJAZDY PRZEZ PUNKT 
GRANICZNY. Przez punkt granicza 
ny Śniatyn - Załucze zostały przetrans 
portowane do Rumunii zwłoki dwóch 
obywateli rum., którzy jako ochotnicy 
polegli w Hiszpanii po stronie powstań 
ców. Po przywiezieniu zwłok na stas 
cję graniczną Grigori Chica Voda ode 
prawione zostało przez popów ru 
muńskich nabożeństwo, w którym 
wzięło udział około 300 osób. 


Z Podhajec 


POSIEDZENIE RADY GMINNEJ 
W ZŁOTNIKACH. Onegdaj odbyło 
się w kancelarii zarządu gminnego w 
Złotnikach posiedzenie budżetowe ras 
dy gminnej pod przewodnictwem wójs 
ta gminy Złotniki p. Alfreda Sommers 
steina w obecności p. o. inspektora 
samorządu gminnego p. Wiktora Maje 
iego z Podhajec. Radni stawili się 
nie, Oprócz spraw budżetowych, 
sząrwarkawych, powzięto uchwały w 
sprawie ` przystąpienia do budowy 
szkoły powszechnej w Złotnikach. 


~ POŻEGNANIE SĘDZIEGO, One- 
gdaj odbyło się pożegnanie przeniesio* 
nego do Kosowa sędziego tut. Sądu 
Grodzkiego p. K. Stojanowskiego. W 
pożegnaniu wzięli udział pp. sędziowie 
zp. naczelnikiem Rytarskim na czele, 
palestra, urzędnicy Sądu oraz zapro: 
szeni goście. W czasie tej uroczystości 
wygłosili okolicznościowe przemówie: 
nia, p. naczelnik RYtarski, jako bezpo 
średni przelożony, imieniem kolegów 
p. sędzia Stetkie . Życzymy p. Sęż 
dziemu Stojanowskiemu dalszej owoce 
nej pracy na terenie kosowskim. 


i" Przemuśla 
NIELETNIA PODPALACZKA. 
Onegdaj wybuchł poża w Ostrowie. 
Podpalaczką okazała się Zofia Kozioł, 
licząca lat 16, zatrudniona jako sł 


‘cà u Tomasza S$ochackiego w Ostro. 


wie. Podczas przesłuchania na post. 
P. P, nie umiala podać motywów przes 
stępstiwa. 

Z DZIAŁALNOŚCI KOŁA RO- 
DZICIELSKIEGO. Bardzo żywotne 
Koło Rodzicielskie przy szkole powsz. 
im, ]. Kantego, 'pod przewodnictwem 
p. pułk, Połoszynowicza urządziło ones 
gdaj „dziecięcą zabawę w sali gimnas 
stycznej. Na imprezie obecni byli 
mrama 


KRONIKA LUBELSKA 


WALNE ZEBRANIE A. Z. Ś. | miejska spróbowała dokonać wyboru 


Dnia 18 lutego b. r. o godz. 19 m, 30 
w pierwszym terminie, lub o godz. 20 
w drugim terminie w sali auli uniwer: 
syteckiej w Lublinie, odbędzie się wale 
ne zebranie Akad, Zw. Sport. 


KRADZIEŻE. Borowskiemu Stani: 
sławowi (Staszica 12) skradziono jes 
sionkę wartości 35 zł, Rochman Fajgo 
wej (Narutowicza 56) zegarek, Zubro: 
wi Czesławowi (Zamojska 3) 10 bute= 
lek wódki, Downarowiczowej Włady- 
stawie (Pochyła 5), ślubną obrączkę. 
Dochadzenia wdrożono. 


ECHA WYBORU PREZYDENTA 
W LUBLINIE. Lublin jest chyba je- 
dynym w Polsce miastem, które od 
dłuższego czasu nie posiada swego 
włodarza, ani z wyboru, ani (eż z noz 
minacji, a agendy prezydenta pełni doz 
tychczasowy wiceprezydent p. Bole: 
sław Liszkowski, — gdyż Rada miej: 
ska nie może zdobyć się na większość, 
celem dokonania wyboru prezydenta, 
Obecnie jednak czynniki miarodajne 
zgodnie z ustawą samorządową miały 
zadęcydować, aby jeszcze 


raz Rada | 


prezydenta i posiedzenie specjalne Raz 
dy miejskiej w tej sprawie ma się od- 
być jeszcze w miesiącu lutym r. b. — 
Gdyby jednąk, okazało się, że Rada 
miejska i obecnie niezdolna dokonać 
wyboru prezydenta, wówczas ma naz 
stąpić już bezapelacyjnie mianowanie 
z urzędu — prezydenta komisaryczneś 
go,a po roku w myśl nowej ustawy 
samorzadowej odbyłyby się nowe wy: 
bory — do Rady miejskiej. 

WSTRZĄSAJĄCY WYPADEK 
NA ZABAWIE WESELNEJ. W po: 
bliżu wsi Zagrody, pow. biłgorajskież 
go, wywróciły się sanie, wiozące część 
uczestników wesela i w tym czasie na- 
stąpił wystrzał z krótkiej broni palnej 
Findurki Andrzeja z Malina pow. ja: 
nowskiege, skutkiem czego jadąca na 
saniach Sosnówka Józefa, lat 15, z tej 
że wsi została ciężko ranna w brzuch. 
Nieszczęśliwa ofiarę wypadku w staz 
nie bardzo ciężkim umieszczono w 
szpitalu w Janowie Lub., a przypad- 
kowego sprawcę postrzelenia — Fiu- 
durkę: zatrzymano do śledztwa 


oprócz grona nauczycielskiego z p. 
dyr. Pelczarskim na czele licznie zebras 
ni rodzice i zaproszeni goście, 


Z Kotomyi 


SZCZEGÓŁY KRADZIEŻY ZŁO: 
TYCH MONET. Na terenie miasta 
Kosowa ujęto sprawców kradzieży 
monet złotych na szkodę lwowskiego 
adwokata Nussbauma. W czasie rewie 
zji w domu Mikołaja Plichtiuka znale- 
ziono 9 złotych monet po 20 dolarów, 
5 sztuki złotych monet po 10 koron 
austr. i 10 marek niemieckich w jednej 
monecie złotej, Nadto znaleziono w 
domu Ilka Hliberuka, Iwana Małysza, 
Dmytra Dronieka i u Warwary Fedors 
czuk 16 złotych monet po 20 dolarów i 
6 sztuk czterosdukatowych monet zło 
tych austr. Razem zakwestionowano 
25 sztuk złotych dolarów, 6 sztuk 


Zegarki OMEGA 


w wielkim wyborze poleca f-a 


Rozwarzewski 


ul. AKademicka 2 
(Hotel George'a) 


Reperacje z prowincji prosimy pocztą. E 


L. 


Lwów, 


czterozdukatowych monet austr, 3 
sztuki po 10 koron austr. i jedną złotą 
monetę po 10 marek niem. 

Poszukiwania trwają. 

KONCERT. Dnia 13 b. m. w sali 
Kasy Oszczędności o godz. 20'15 wystą 
pi prof. Konserwatorium w  Katowi: 
cach Józef Cetner. 

OFIARA LASU. W cząsie ścinania 
drzewa w lesie t. zw. „Chomeńko" 
należącym do gromady Wierzbowice 
został zabity uderzeniem w głowę koń 
cem spadającego buka Wasyl Chodan 
lat 30, zamieszkały w Wierzbowcu, 
Z Borysławia 

WYCIECZKĄ PRZEMYSŁÓW: 
GÓW Z CZECHOSŁOWACJI. Ba 
wiąca w Polsce z ramienia Grupy 
Francuskich Towarzystw Naftowych 
w Czechosłowacji wycieczka tamtej- 
szych przemysłowców naftowych z 
pp. Bohdanem Uirichem, T. Tohnem i 
F. Machem na czele przybyła ze Lwo» 
wa do Borysławia dla zwiedzenia us 
rządzeń kopalnianych. Wycieczkę os 
prowadzał geolog p. Alojzy Trno- 
bransky, ! 


2 Drohobycza 


Z DZIAŁALNOŚCI KOMITETU 
POMOCY ZIMOWEJ. W Drohoby: 
czu odbyło się w sali Rady Powiator 
wej posiedzenie sprawozdawcze Powia 
towego Komitetu Pomocy Zimowej 
pod przewodnictwem Prezesa dyr, inż” 
Biluchowskiego, Ze sprawozdań zło» 
żonych przez sekretarza Mgr, Glasera 
i skarbnika dyr. Kleina wynika, że 
Komitet zaopiekował się 680 bezrobo: 
tnyśmi, którym rozdzielono 5 wagonów 
ziemniaków, 16.000 kg. maki, 5.000 m. 
drzewa opałowego, oraz 7.000 zł, w bo: 
nach żywnościowych. Z akcji dożywia 
nią korzystać będzie 200 dzieci, 

WŁAMANIE. Do sklepu Naftalego. 
Borgmana w Drohobyczu dokonano 
włamania, skąd skradziono towary 
wartości 5 000 zł. 


Z Sądowej Wisznt 


BÓTKA NA ZABAWIE RUSKIEJ. 
Staraniem organizacyj ruskich w Są- 
dowej Wiszni odbyła się w domu naro 
dnym zabawa karnawałowa, na którą 
prócz miejscowych organizacyj mło» 

ży przybyła także młodzież z Mor 
ścisk i okolic. W trakcie zabawy do: 
szło pomiędzy uczestnikami do scy: 
sji, która przeobraziła się wkrótce w 
ójkę. Pobici zostali Sergiusz Nakło: 
wicz, student Uniwersytetu J. K., syn 
siędza z Dołhomościsk, Michał Po: 
mirko, akademik, Józef Litwiński oraz 
nieustalonego nazwiska akademik z 
Mościsk. Przeciw wymienionym spo- 
rządzono doniesienie do Starostwa w 


> Mościskach, 


usz Mozart: 
ce, altówkę 


PIĄTEK, DNIA 12 LUTEGO 

6.30 Audycja poranna. 7.25 (LW) Pros 
gram na dzisiaj. 7.30 (LW) „Parę informa: 
cyj”. 7,35 (LW) Muzyka lekka na płytach. 
5.00 Audycja dla szkół. 1 Audycja 
dla szkół. — 11.57 Sygnał czasu i hejnał. — 
12.05 (Lw.) Muzyka polska z płyt. — 1240 
Dziennik południowy. — 12.50 „Soja w go» 
spodarstwie wiejskim* — pogadanka, 
1430 (Lw.) Koncert życzeń, — 15.00 Wia» 
domości gospodarcze, — 15.15 (Lw.) Kone 
cert reklamowy i komunikat o konkursie 
Zw. K. K. O. — 15.350 (Lw.) Wiadomości 
bieżące. — 15.35 (Lw.) „Młodzież lwowska 
przed mikrofonem”: „Od Beskidów do Bał 
tyku* — obrazek według tekstu Andy 
Kitchman — w wykonaniu uczennic szkoły 
żeńskiej nr. 33, pod kier. Stefanii Lupińskiej. 
15.55 (Lw.) Informator turystyczny. — 16.00 
(Lw.) Program na jutro. — 16.05 (Lw.) Ses 
renada — (płyty). — 16.15 (Lw.) Rozmowa 
z chorymi ks. kap, Michała Rękasa. — 16.30 
(Lw.) Ryszard Wagner — (płyty). — 17.00 
„W kraju wiatraków i rzek płynących w gó» 
rę" — felieton. — 17.15 Wolfgang Amades 


(o 


SZCZĘSCIE i DOBROBYT 


czeka Cię, jeżeli zakupisz los do 38 loterii 
klasowej w KATOLICKIEJ Kolekturze 


Zdzisław PRĘGOWSKI 


WE LWOWIE, PLAC MARIACKI 5 


(wewnątrz Galerii) 


19.00 „Anm 


Divertimento Es-dur na skrzyp» 
wiolonczelę. — 17.50 „Encys 
klopedia mówiona”, — 18.00 Pogadanka aks 


życkiego. — 18.30 (Lw.) H. Hand; 
kowskiana — fantazja jazzowa w wykonae 
niu orkiestry P. Whitemana — (płyty). 
1840 (Lw.) „Zapomniana twórczość Henry» 
ka Rodakowskiego'* — pogadanka J. Kilians 
Stanisławskiej. — 18.50 „Nowiny leśne". — 
Foster" — nowela J, Conrads 
Korzeniowskiego. — 19.20 
kraju“. — 19.45 Fragment operowy. — 20.00 
„Flet* — 6ta pogadanka z cyklu „Instrus 
menty orkiestry 
Koncert wieczorny w wykonaniu Orkiestry 
P. R. — 21.15 Dziennik wieczorny. — 21.25 
Pogadanka aktualna. — 21.30 (Lw.) 
mu A. Ketelbey'a* — lekki koncert w wys 
konaniu orkiestry Tadeusza Seredyńskiego, 
chóru „Wesoła piątka" pod kier. Zb. Lipe 
czyńskiego i soliści. — 22.30 (Lw.) „Powiedz 
mi co czytasz, a powiem ci kim jesteś" — 
skecz Feliksa Zandlera. — 22.45 (Lw.) Mus 
zyka lekka z płyt. 


SKŁADAJCIE OFIARY 
NA POMOC ZIMOWĄ 
BEZROBOTNYM! 


GŁOSZENIA 


„DZIENNIK POLSKI" piątek, 12. lutego 1937 r. 


FORTEPIANY 
Besóndorfera i wiele innych 
na różne ceny, znakomite, 


tualna. — 18,10 Poradnik sportowy. — 18.20 | sprzedaje, mienia, Hanak, 
(Lw.) „Kolej na usługach turystyki w Mar | Piłsudskiego 21, / pierwsze 
łopolsce wschodniej" — pogadanka J, Tę. | piętro. 5516 


Czaj: 


Na post!! 


Ryby żywe, konserwy 
rybne 


„Z. pieśnią po 
symfonicznej", —' 20.15 


„Z albw | poleca MICHAŁ WIRGA, 


Sienk ewicza 3 (za hotelem 
George'a) 1604 


SPRZEDAM 
sklep z nabiałem z powdu 
wyjazdu w śródmieściu, kas 
tolikowi, cena 600 zł. Listy, 
do Admin. pod „600°. 
5353 


GARNITUR 
salonowy, kanapę składaną, 
tanio sprzedam. Kadecka 16, 
m. 9, od, 4—6. 5371 


MOTOCYKL 
Alcyon 350 cm. w doskóna» 
łym stanie do sprzedania. — 
Sambor, Restauracja kolejos 
wa II. kl, 5370 


SPRZEDAM 


FRANCUSKIEGO 
włoskiego udzielam. akcent 
pierwszorzędny. Ceny niskie. 
Szeptyckich 15, m 8. Zało- 
szenia od 1-3. 5346 


WYUCZĘ 
dobrze łaciny albo francus 
skiego za obiady. Listy: — 
„Dziennik“ pod „Studeni“ 
5364 


POSAD POSZUKUJĄ | 


Ogloszenia w tej rubryce 
zamieszczamy po 3 gr. za 
słowo, 


SZUKAM POSŁUGI 
jestem pracowita, sumienna 
i czysta. Marysia, Zimoro- 
wicza 3, u dozorcy. 5324 


STARSZE MAŁŻEŃSTWO 
bardzo sumienni i. pracowici 
poszukują dozorcówki. Zgło- 
szenia do Administracji „Naj- 
lepsze polecenia" 5325 


KUCHARKA 
uczciwa, pracowita, w śred- 
nim wieku, poszukuje pracy 
w lepszym domu do wszysi- 
kiego lub do samej kuchni, 
do większej rodziny lub na 
mniejszą rodzinę do doro- 
słych, od 1 marca. Lwów, 
Potockiego 34, u p. Białej. 


Nr. 43 


W tej rubryce zamieszczamy 

ogloszenia po 5 gr. za słowo 

kupieckie į handlowe po 10 
groszy. 


SAMOCHÓD 
„Tatra”, dwucylindrowy; 
dobrze utrzymany, kupię. 
rty: Administracja Dzien 
nika „Tatra. 5365 


| zsveiono ] 


UNIEWAŻNIAM 
zgubioną książkę wojskową 
i kartę mobilizacyjną na na» 


zwisko Michał Ostapczak, 
Kulików P, K. U. Rawa 
Ruska. 5341 


EKEREI 


DO WŁAŚCICIELI 


realności we Lwowie. Ener- 
giczny zarządca, sam włe« 
Ściciel i sekretarz Związku 
właścicieli, przyjmuje w za 
rząd realności i przyprowa- 
dza zaniedbane do wzoro- 
wego porządku. Zgłoszenia 
„Tranzakcja“, Lwow, Diu- 
! gosza 1. 5319 


STARĄ GARDEROBĘ 
męską zamieniamy na 
najmodniejsze materiały 


zaraz z powodu wyjazdu 
sklep spożywczo — delikate- 


ZAJĄCE 


z ostatnich polowań 1'50, 


Ciągnienie I-szej klasy już 18-go lutego. 


Zamówienia z prowincji załatwia się odwrotnie. 1687 
DWA POKOJE, 
kuchnia,  pełnokomfortowe, 
Sierpowa dziesięć. Telefony: 
251:60, 214480. 5352 
W tej rubryce zamieszczas "_ POKÓJ z KUCHNIĄ 
ae prog oszenia | półkomfort, niski parter, do 
zach do 10 slów, 2 rasy | Wynajęcia. Grochowska. 56. 
bezpłatnie. 


POKÓJ KAWALERSKI 
do wynajęcia od 15 lutego. 
Willa w ogrodzie. — Kocha- 
nowskiego 112. 5366 


4 DUŻE POKOJE 
kuchnia, półkomfort 115 zł. 
Bartosza Głowackiego 17. 

53 


KOMFORTOWY 
pokój umeblowany z uży- 
ciem łazienki, osobne wejście 
z przedpokoju, do wynajęcia. 
Snopkowska 7, m. 2, oglą- 
dać od 12 w południe. 5340 


DWUPOKOJOWE 
pełnokomfortowe pomiesz- 
kanie, kuchnia. — Pełczyń- 
ska 7a, 5332 


CZTEROPOKOJOWE | 
mieszkanie słoneczne pelnos 
komfortowe, do wynajęcia. 
Wiadomość:  Snopkowska 
53. 5343 


ELEGANCKI, 
dwuosobowy pokój (łaziena 
ka, telefon) z wykwintnym 
utrzymaniem, ul. Sakramens 
tek 5, m. 10. 5344 


CZTERY POKOJE, 
pełny komfort, III, piętro, 
Strzała trzy, boczna Nabiea 
laka. 5349 


POKÓJ 
frontowy, utrzymanie, bez, 
Potockiego jedenaście A. m. 
jeden. 5350 


PONIATOWSKIEGO 11. 
Czteropokojowe mieszkanie 
słoneczne, z pełnym komfosz 
tem, na wysokim parterze, 
od zaraz do wynajęcia. — 
Wiadomość tel. 265.53, ale 
bo tel. 248:67. 5399 


TRZY POKOJE, 
kuchnia, pełny komfort, tas 
nio. Grochowska 20. 5368 


POKÓJ 
kuchnia, bezdzietnemu u» 
rzędnikowi wynajmie gospoa 
darz. Cetnerowska 21, 5359 


TRZY POKOJE, 
kuchnia, pełny komfort, do 


wynajęcia, ul, Kulparkowe 
ska 19, 5358 
CZTEROPOKOJOWE 


mieszkanie komfortowe zres 
montowane, do ra Ea 
Domagaliczów pięć. telefon 


33,05. 5357, 


PEŁNOKOMEORTOWY 
południowy pokój, Kurkowa 
17, m. pięć. 5356 


TRZY POKOJE, 
kuchnia,  pełnokomfortowe, 
ciepłe, słoneczne, do wyna: 
jęcia. Murarska 34. 5355 


CZTEROPOKOJOWE, 
pełnokomfortowe, odnowio« 
ne, słoneczne, wśród ogros 
dów, wolne. Teresy 12, 

5373 


POKÓJ 
umeblowany, frontowy, klata 
kowy, przedpokój, 2 piętro, 
Supińskiego 4. 5363 


ZARAZ 
do wynajęcia 3 pokoje na 
biuro. Plac Bernardyński jes 
denaście. 5351 


MIESZKANIE 
pokojowe, lepiętro, wys 
najmę solidnym, od 1 marca. 
Kampiana 3, dozorca ws 
że 12—1, 6—7. 5374 


sowy. L. Sapiehy 33. 5347 drób dworski — poleca 
A w WIRGA, ul. Hlib 
„Góralkać, Truskawiec — | WEB 3: Ga 
14 pokoi, kuchnia do sprzes ZEDAM 
dania, cena 30 tysięcy. Ad. | Jadalnię nowoczesną kaukas 
res: Bronisław Szydło, Dro; | ski orzech, Zadwórzańska 
hobycz, Grunwaldzka 14. 72, m. 11. Oglądać od 3—5. 
5345 5369 


LW. II/1 — 406/37 


Obwieszczenie 


Zarząd Miejski w król. stoł. mieście Lwowie podaje do 
powszechnej wadomości. że prelminarz budżetu Gminy 
miasta Lwowa na rok ]937/38 jest wyłożony do przeglądu. 
w biurze Wydziału JI/1 Zarządu Miejskiego (ratusz Il. p. 
drzwi nr. 257), przez 1 tydzień, a to od dnia 12 lutego i 
18 lutego 1937 r. włącznie, w godzinach od 9-tej do 13-tej. 

Interesowanym płatnikom danin komunalnych przysługuje 
prawo przeglądania w powyższym terminie preliminarza 
budżetowego oraz wnoszenia zarzutów i zastrzeżeń w dal- 
szym terminie 1 tygodnia tj. do dnia 25 lutego 1937 roku 
włącznie. 

Zarząd Miejski w król. stoł. m. Lwowie 

We Lwowie, dnia 11 lutego 1937 

Prezydent miasta 


Dr. Stanisław Ostrowski w. r. 


Czy wie Pani, że... 
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Lwów, SykKstuska 1 


OGŁOSZENIE 


Dyrekcja Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 
we Lwowie, zwołuje zgodnie z $ 89 Statutu 


LXXIII. ZWYCZAJNE 


OGÓLNE ZGROMADZENIE DELEGATÓW 

które odbędzie się w środę, dnia 8 marca 1937 roku 

o godz. 10-tej przed południem w gmachu Towa- 

rzystwa, ul. Kopernika 1. 4, z następującym porządkiem 
Zagajenie. 


dziennym: 

1 

4 Wybór Przewodniczącego i zastępcy, 

3) Sprawozdanie Rady Nadzorczej o wyborach delegatów 
i zastępców delegatów na okres 6-cio letni. 

4) Odczytanie protokołu LXXII, Zwyczajnego Ogólnego 
Zgromadzenia. 

5) Sprawozdanie Dyrekcji. 

6) Przedłożenie bilansu i rachunku strat | zysków za czas 
od 1 stycznia do 31 grudnia 1936 r. 

7) Sprawozdanie rewizyjne, p 

8) Wybory 3 członków Rady Nadzorczej, 

9) Wnioski. 

Dyrekcja Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 


1715 we Lwowie 


CENNIK OGŁOSZE 


Ogłoszenia w tekście: Na pierwszej stronie zł. 0'90. W tekście od 2—5 str. zł. 070. W tekście od 6-tej do końca działu redakcyjnego zł, 0'50. Cała pierwsza strona zł. 1.100. 
Cała strona od 2—5 zł. 1.100. Cała strona od 6-tej zł. 50. — Ogłoszenia za tekstem: Ogłoszenia zwyczajne zł. 018. Cała strona zł. 450. Ogłoszenia wśród drobnych zł. 0°18. 
Nekrologi: zł, 0:50 za mm. jedneszpalt. — Ogłoszenia cıclne: Cgłośzenia ćrokne za wyraz zł. 0C5., handlowe po zł. 0'10, dla poszukujących pracy zł. 003, matrym. zł. 015 
Podstawą obliczenia jest 1 mm. w jednym łamie; strona w tekście ma 4 lany, za tekstem 6 łamów. — Komunikaty, notatki, wzmianki kronikarskie, artykuły 
o treści handlowej, osobiste 2ł. |£0 za n m. (strona 4-ro łan owa). — Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne o 50%, drożej, 


Wydawca: Małop. Wydawnictwo we Lwowie Sp. z ogr. odp. 


Drukarnia Sp 


5367 | bielskie. Telefon 270:25. 
5361 
EMEA GĄZUJE, 
wióruje, cyklinuje, odczys 


Czytajcie 
„Dziennik Polski" 


Szcza zremontowane miesz- 
kania. „Czystość“, Kotlar- 
ska 12, tel. 259-17. 616 


2. URZĄD SKARBOWY w PRZEMYŚLU 


Obwieszczenie o licytacji 


W, myśl § 83 rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 
25 VI. 1932 r. o postępowaniu egzekucyjnym Władz Skar- 
bowych (Dz, U.:R P. Nr. 62, poz. 580) podaje się do wia- 
domości, że dnia 17 lutego 1937 r, o godz. 11-tej u zobo- 
wlązanejłLubom rskiej Karoliny w Bakończycach ad Przemyśl, 
celem uregulowania zaległości podatkowych, przypadających 
na rzecz Skarbu Państwa i innych wierzycieli, odbędzie się 
sprzedaż z licytacji następujących ruchomości: 6 wagonów 
pszenicy, | wagon żyta i | wagon jęczmienia, oszaco- 
wanych na łączną kwotę 15.400 zł. 

Wyżej wyszczególnione ruchomości oglądać można w dniu 
licytacji w miejscowości Bakończyce od godziny 9-tej do 
godziny 11-tej. 


Naczelnik Urzędu Skarbowego 
Tarnawski m. p. 


Obwieszczenie o licytacji 


2. Urząd Skarbowy we Lwowie, ul. Rutowsklego I. 13, 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 25 lutego 1937 r. 
o godz. 12-tej zostaną sprzedane znajdujące się w mleszka« 
niu p. Ottona Briickmana, we Lwowle, ul. Turecka l 1, 
ruchomości: 2 fotele, stolik, kanapka, komoda, fortepian 
J. B. Steicher. Cena szacunkowa wynosi 1.040 zł. 

Zajęte przedmioty oglądać można w podanym wyżej 
mieszkaniu na godzinę przed licytacją. 

Naczelnik Urzędu 


Oherok mp. 


Obwieszczenie o licytacji 


2. Urząd Skarbowy we Lwowie, Rutowskiego 13, podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 26 lutego 1937 roku 
o godz. T2-tej w lokalu Małopolskiej Kasy Kredytowej, 
Ski z o. o. we Lwowie, ul. św. Zofii 32a, odbędzie się 
sprzedaż z licytacji następujących ruchomości: kasa ognio- 
trwała vertheimowska, biurko jasne, stolik z 6 szufladami, 
szafa na akta z roletą, 2 krzesła, etażerka i maszyna do 
odbijania o łącznej cenie szacunkowej 900 zł. 

łystawione na sprzedaż ruchomości można oglądać 
w podanym wyżej lokalu w dniu licytacji od godz. 11—12 
Naczelnik Urzędu 


Oherok m. p. 


1716 


1719 


1720 


UWAGA DLA CIERPIĄCYCH! 


Przy reumatyźmie, artretyźmie, nerwo- 
bolach, ischias i tp. skutecznie działa 
nacieranie 

66 Rejestr. 


„Emberta-Stawolit" Rei 


Mgr. W. PAŹDZIERSKIEGO 


jaż w aptekach I składach aptacz. 
Cham. IMACHENIA", Bydgoszcz 


Spi 


Redaktor odpow.: Dr, Klaudiusz Hrabyk, 


Jyd. Słowa Bolskiego. Lwów, ul, Zimorowicza 15. 


